
cena numeru mk. 200.000.
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Za wiersz milimetrowy przećTtekstem W MW®

ją

ssssś a o O H ®■ ■ ■ UL® ISUr w W SIniczne 100 proc, drożej. f.'
Ceny ogłoszeń pcdane w złotych , i?WSł

! polskich będą obliczane podług kursu ■ 0^8 r-waffisMSMy WaSgOBEjS*.
: złotego franka, płatne w markach poi- 1 MH| ^M8SaH» $ęf.

skich po kursie z dnia poprzedzają- B»Bj§8g.awa iSg^ »a&* ’•’.... . lii im ii ii
dzielnych ceny o 25 proc droższe. ''•'gę”® n® ®0g|s

' Za terminowy druk ogłoszeń admi 
( nistracja mc odpowiada.

Każda nowa podwyżka obowiązuje , i® I® '‘■•fim
już wszystkie przyjęte ogłoszenia do MB A' AW? »

.zmiany cen bez uprzedniego zawia- wiiibiwkjliw MnBB r.imw- awa nsmi Tobwmł wn

■J2ZL—Dziennik polityczny, społeczny i literacki.
Sosnowiec: = BęSzin, Mrttólw 1. = Dąbrowa, ffiitóisjH, ffl. 71

W Zagłębiu po za Sosnowcem, Bę­
dzinem i Dąbrową: mk, 4.300.000

Z przesyłką pocztową: 
mk 4.5C0.000 miesięcznie.

Zagranicą mk. 7.000.000.

Katowice, Sjojsm i
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Wsław Łukasz Rimrtok
ZASNĄŁ W BOGU DNIA 21 MARCA B. R. 

PRZEŻYWSZY LAT 64.
Wyprowadzenie zwłok nastąpi w niedzielę t. j. 23 matca z 

mieszkania przy ul. Nowej 15 (koszary Traugutta) w Sosnowcu
O czem zawiadamiają stroskani

tarka i m^m, syn z tom \ wnakl.
. GŁOWNA WYGRANA

Żona, dzieci, wnuki i prawnuki.

Od soboty 22-go do 23 go włącznie.

„Jej pierwszy grzech" • 1384
Dramat w 6-ciu częściach. W roli głównej słynna artystka skandy­

nawska DAGNY SER WAL S. 

ANONS! Od puniedziaiku 24-go tnaica. ANONb!

.Królowa ioalii big* ”
Ur«m»t w 7 *.  c<Wc »*«  ,

Kupujcie akcje
Banku Polskiego!

! 200 tysięcy złotych=XS&
CO drogi l.s wygrywaj ||)», J gg|()Va

Ciągnienie 1-szej klasy, 9-tej Państw. Loterji 
klasowej dnia 14 i 15-go kwietnia 1924 roku.

CENY LOSÓW: Poczwórny 24 zł., podwójny 12 złotych, pojedynczy 
6 złotych, połówka 3 złote, płatne w markach poi. 
po urzędowym kursie franka złotego.

XS,A Wacława Bykowskiego, kol. 303
*W?.u, ilici iiSutaja nr. 21.
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ma zaszczyt zawiadomić, źe w dniu 19 marca r. b. został otwarty

Dńń iinwAD ra aum un j nu 

przy ulicy Piłsudskiego Nr. 14, róg Sadowej. Tel. 255 g
zaopatrzony, począ kowo w miarę możności, towarami pierwszorz. gatunku z bezpośrednich źródeł, pochodzenia krajowego i zagranicza. po cenach konkurencyjnych

PROWADZIMY i POLECAMY

11

Har7nil?-f!lllll Narzędzia do obróbki metalu 
11(11 ŁłjUŁiuWJ. szewskie, blacharskie i narzęd 
TtthiCUJ.

------a i drzewa, również giserskie, rymarskie, 
-------- - -------------- narzędzia precyzyjne.

Stal narzędziowa, łańcuchy, drut żelazny i ocynkowany, śruby, nakrętki, 
nity kotłowe t"blacharskie, żelazne i miedziane. Tygle grafitowe, lampy 
do lutowania, lampki górnicze. Calówki, miary taśmowe etc. STALE NA 
SKŁAD lE wszelkich wymiarów ODLEWY dla celów KANALIZACYjNYCH 
i SANITARNYCH — mianowicie: normalnych wymiarów rury zlewowe 
i fasony. Włfey, wpusty, studzienki, trapy, odwadmacze, podłogowe siatki 
ściekowe. Zlewy kuchenne i syfony. Wanny, umywalki i klozety żelazne 
emaliowane, płuczki do klozetów pat. ,Vistula“ etc. Papier, płótno i pro; 
szek szmerglowy. Wagi decymalne, sklepowe kilogramowe, odważniki 
legalizowane, mosiężne i żeiazno-lane.

RllllnflllanU Wszelkie okucia do okien i drzwi, zamki, zatrzaski, klu e, kłódki, za- 
ulluUWlBlIj. wiasy, gwożJzie etc. Okucia meblowe, zwykłe i luksusowe, w*  - ego 

rodzaju uzbrojenia kuchenne i piecowe od najpróstszycn do na ni­
niejszych; Okna budynkowe żelazne, lane, różnych modeli i wv etc.

UWAGA!

NASTĘPUJĄCE DZIAŁY:
fintaflllHrfTO Narzędzia gospodarcze i ogrodnicze, wyprawy dla stajen i obór etc. Pa- 
UUOpUUUl bŁJ. równiki do paszy. Buksy i kapsle do wozów, również piugów, łączniki 

do menaży, kółka zapędowe etc. Podkowy, hufaale i hacele etc.

KlirllDnnU Komletae wyprawy kuchenne. Naczynia alumińjowe, cynowane, blaszane 
nULUbUuj. j blaszano-emaljowane, marki „DURU T1TAN’. Garnczki żeiazno-lane 

surowe, wewnątrz emaijowane, również wewnątrz i zewnątrz emaljowane 
Kubiy, konewki, dzbanki, miednice, wanienki. Łyżki, noże i widelce. 
Orygtnalne szwedzkie i wiedeńskie maszynki ,Primus", maszynki do kra­
jania mięsa, patelnie do smażenia i aparaty „S. Wec* ’a“ do konserwo­
wania konfitur. Maszynki do lodów, formy do galaret i ciast. Wagi ku­
chenne sprężynowe. Szatkowmce. Kuchenne przybory drewniane etc.

Naczynia i serwisy niklowe i poniklowaae. Wazoniki, bombonierki i tp. 
UUlulHtil jJHJ. wyroby szklane i porcelanowe, obciągane galwanu-metalem. Scyzoryki, 

nożyczki, brzytwy, maszynki do strzyżenia, karbówki do włosów. Korko­
ciągi, dziadki do orzechy etc.

Wszystkie odlewy żelazne 
armatury do pieców i kuchen, piece, płyty kuchenne i ruszta, buksy do wozów i pługów, okna budynkowe, rury zlewowe 
i fasony i artykuły kanalizacyjne i sanitarne, wanny emal., również blaszane emaliowane naczynia kuchenne etc. jako hur 
towmcy z wyłącznym prawem sprzedaży na Zagłębie Dąbrowieckie posiadamy i sprowadzamy w d. wolnych żądanych ilościacn, 
tylko z powszechnie znanej i gwarantowanej dobroci > pierwszorzędnego wykonania swoich wyrobów, egzystuj, od I862r. firmy 

Odlewnie Żelaza. Tłocznia Blachy l Emabernie HERZFELD & V1CTORIUS, T. Zakłady w ORUDZIĄDZU I Mniszku nod Grudziądzem 
i odstępujemy takowe hurtownie po CENACH FABRYCZNYCH.

Sz po, odbiorcom nurtowym, kopalnium, nutom, faorykum i t. o. służymy na wsiysUis ara wadzona przez nas artykuły, na Każda źąliaiu, wyGzerouiącsmi 
konkurencyjnerai ofertami, przyczem DAJEMY SPECJALNE RABATY, przy najdjqodme|szycH warunKach ołatnoścl, szybKiej i solidna) dostawie.

UWAGA!

Zawiadamiam, źe biuro moje przeniosłem z ulicy Niskiej 
nr. 1 na ulicę Sienkiewicza nr 1, teleion nr. 2 -86

PROF. INŻ. WACŁAW KRZYŻANOWSKI
BIURO ARCHITEKTONICZNO - BU JU WLANE. I61S 

"yWF^gB3Mte«HMllMailllliaM8MsaMMM

OSTRZEŻENIE.
Niniejszym podajemy do publicznei wiadomości, źe za 

wszelkie zobowiązania i długi, 
zrobione przez BORYSA MATTHE1, który podaję się za współ­
właściciela firmy A. MATTHEI, dawniej fabryka bronzu fosforo­
wego E. v. MONSTERMANN, niżej podpisani, ani też powyższa 
firma odpowiadać prawnie, i moralnie, oraz regulować ich nie 

•;u;o.«ięb;.ę d ą.,

JAN MATTHEI KATARZY IA ZEIOLER.

‘nAS’PNA*
warzywne, pastewne, kwiato­
we i traw: koniczyny, lucerny 
niebieskiej, rajgrasu, tymo- 
------ teuszu i t. p.------------  

wborowei jakości 
poleca

SKŁAD APTECZNY 
Stefana Batmana i ifSnli 

ulica Kołłątaja nr. 1.

KLINIKA UHUrtdrf dilduGrCB. 
□nerac lecz. EleKtryczn. Masaj, 

Ordyn. 10—3 i 4—T.
Katowice, ul. 3 Maja 33, 

TELEFON 1183.
na rogu placu Wolności obok 

apteki św. Elżbiety.

Na marprnesle 
surawy żydowskiej.

<*ł  *>

'W ' .
Niedawno temu jeden z 

prelegentów żydowskich w 
Warszawie podkreślił,; że 
marcowa rewolucja--w^RÓSji 
była etapem na drodze roz­
wiązywania sprawy żydow­
skiej; gdy się okazało, że 
rewolucja celu swego nieo- 
siąga, postąpiono jeszcze je­
den krok naprzód i wywoła­
no przewrót bolszewicki.

Wiemy, że ogół żydowski 
nietylko w Rosji, ale i na 
całym świecie pogląd taki 
na przewrót bolszewicki po­
dzielał, że żydzi we wszyst­
kich krajach stali się „ja- 
czejkami“ komunizmu, co 
uwidoczniło się szczególnie 
silnie w Polsce w r. 1919 i 
20-ym, czasu wojny z bol­
szewikami.

Sosnowiec, 23 marca.

Wytężona akcja bolsze- 
wickiej propagandy zagra­
nicznej i zakapturzonych a- 
gentów bolszewizmu—żydów 
— nie osiągnęła jednak skut­
ku: przewrót bolszewicki, po- 
mimowysiłku przeszczepienia 
go na grunt Węgier i Nie­
miec, został umiejscowiony. 
Nietylko nie ziściły się pla­
ny wodzów światowych ży- 
dostwa, ale położenie ży­
dów bardzo się pogorszyło; 
pogorszenie zaś to było w 
prostem stosunku do stop­
nia zaangażowania się ży- 

'dów w akcji bolszewickiej.
Pierwsze zareagowały St. 

Zjednoczone, które odmówi­
ły żydom prawa imigracji; 
wprowadzono tam zasadę, 
iż każdy, działający na szko-

dę istniejącego ustroju, sam 
stawia się poza prawem, a 
także oddziały, głównie z 
byłych żołnierzy złożone, do­
zorowały zgromadzeń, tak 
w Ameryce popularnych, roz­
bijając te, które prowadzone 
przez żydów wschodnich, 
szerzyły kult bolszewizmu.

Po rozruchach, komuni­
stycznych w 1921 r. ocknę­
ły się także Niemcy; od te­
go czasu bardzo silnie pro­
testują przeciw najazdowi ze 
wschodu wszystkie narodo­
we organizacje społeczne i 
polityczne w Niemczech, tłum 
nieraz bardzo dotkliwie daje 
żydom odczuć swój antyse­
micki sentyment. Rzecz cie­
kawa, że nawet żydzi nie­
mieccy wzywają rząd Rze­
szy do zatamowania przy­
pływu ze wschodu, widząc, 
jak fatalnie odbija się on 
na stosunku Niemiec do ży­
dów, jak zasila on ruch an­
tysemicki.

Ale przegląda wreszcie i 
kolebka bolszewizmu, na­
rzędzie „rozwiązania sprawy 
żydowstciei*  — Rosia. Z ust 
do ust podawane jest hasło: 
„bij żydów, ratui Rosję*,  ; 
rozwielmożniające się tak da- < 
lece, że legenda wkłada je 
w usta nawet Leninowi, któ­
ry po ich wypowiedzeniu 
od Jał ostatnie tchnienie. Ma 
sowę pogromy i prześlado­
wanie żydów jednostkowe, 
nabierają tak poważnego cha­
rakteru, iż żydzi uważaią, że 
ratowanie się od rzezi ogól­
nej w Rosji jest sprawą naj- 
ważniejszą w polityce ich na 
najbliższy okres.

System tego ratowania sto­
sują podwójny: z jednej bo­
wiem strony starają się 
wsztlkiemi sposobami wy­
kazać, że ruch bolszewicki 
bynajmniej dziełem ich nie 
jest, chcą więc nieiako zrzu­
cić z siebie ciężar odpowie 
dzialności, z drugiei jednak, 
nie ufając snąć skuteczności 
tego rodzam zabiegów, dążą 
do przeniesienia elementu 
żydowskiego z Rosji na te- 
.reny bardziej bezpieczne w 
możliwie szybkiem tempie.

I tu, niestety, sprawa ży­
dów bolszewików zahacza 
bezpośrednio o najżywotniej­
sze interesy polskie, bo na­
wet ci żydzi, którzy nie mo­
gą, czy też nie chcą osie­
dlić się w Polsce, przejeż­
dżają przez nasz kraj, na­
dużywając miesiącami, ba 
latami nieraz prawa tranzytu. 
Ale bo państwo nasze u- 
patrzone jest przez „mędr­

ców*  żydowskich, jako te 
ren, na którym żydzi z Ro 
sji maią się Okupić. Na tę 
plagę, stokroć gorszą od 
wszysiKich egipskich, nara 
żeni jesteśmy z racji sąsia 
dowania z sowietami.

Rćjżne są względy, które- 
mi się w tem postępowaniu 
wodzowie żvdostwa kieruią. 
Działa tu bezwaruncowotakt, 
iż żadne państwo europej 
skie, ba! nawet Ameryka 
przyimować żydów me chce; 
działa wzgląd, iż nie należy 
podsycać antysemityzmu 
przez narzucanie Krajom tym 
nowych mas nienawidzone­
go tłumu urodzonych bol­
szewików; me bez wpływu 
jest i to, iż w Polsce, jako 
kraju o niskiej walucie, naj­
łatwiej stosunkowo jest ma­
sy uciekinierów żydowskich 
z Rosji żywić.

Tak; wszystko w pewnym 
stoppiu na politykę 'żydów 
co do imigracji do Polski 
działa, ale decydującym czyn­
nikiem jest to, że kraj nasz 
stanowi największe skupie 
nie żydowskie, że więc dai- 
sze go zasilanie będzie nie­
tylko ratowaniem żydów 
przed rzezią w Rosji, która 
prędzej czy później wybuch­
nie z żywiołową siłą, ale, 
co najważniejsza, będzie ono 
nowym etapem sprawy ży­
dowskiej.

Lińje rozwojowe tej no­
wej „orjentacji*  żydowskiej 
zasługują na oddzielne omó­
wienie.

/. Wapniarski.



Nr 70. ,IS K R A* — niedziela 23 marca 1924 roku. 3

Sosnowiec, 22 marca.

i kiedy zostaje prawa tego po­
zbawiony. Tutaj zasadą jest, źe 
każdy kto ubiega się o zasiłki, 
musi udowodnić że przedtem, za­
nim się zgłosił w ostatnim roku 
przed zgłoszeniem, był zatrudnio­
ny, przynajmniej przez 20 tygod­
ni. To postanowienie oczywiście 
obala nadzieje tych, którzy dziś 
są bezrobotni i którzy przypu­
szczają, że obecna ustawa za­
łatwi ich również bezrobocie. Tak 
nie jest, bo ustawa ta w najlep­
szym razie zanim ustanowi 
te wszystkie władze J zbierze 
fundusze ubezpieczeniowe, to 
przynajmniej pół roku musi u- 
plynąć zanim przepisy tej ustawy 
wejdą w życie. Dlatago, o ile 
chodzi o ubezpieczenie obecnych 
bezrobotnych, o pomoc dla tych, 
którzy obecnie są bez pracy, ko­
misja sejmowa uchwaliła pomie­
szczoną na końcu rezolucję, wy­
chodząc z tego słusznego zało­
żenia, źe sama ustawa tych lu­
dzi w danym momencie od bez­
robocia nie może uratować i nie 
może im dać pomocy.

Dłuższą dyskusję na komisji 
wywołała sprawa funduszu, a 
raczej sprawa kosztów, jakie bę­
dą potrzebne na wykonanie u- 
stawy o wskazanie akcji zabez­
pieczeniowej. Chodziło nietylko 
o to ile te fundusze mają wy­
nosić, ale również o to z jakie­
go mają płynąć źródła. Komisja 
dokładneml danemi rozporządzać 
nie mogła. Ustawa, którą sejm 
uchwalił, jest pierwszą tego ro­
dzaju u nas, a wzorów z za 
granicy dla stwierdzenia i spraw­
dzenia dotychczas prawie nie 
mamy. Dlatego musimy się o- 
pierać raczej na pewnych przy­
puszczeniach, przyjmuiąc, że ma­
my w Polsce około 600 tys. ro-

11.
Całą, ustawę komisja ochrony 

pracy ujęła w 8 rozdziałów. Z 
tych rozdziałów zasadniczymi są:

I rozdział o zakresie za­
bezpieczenia,

II rozdział o funduszach,
III o zasiłkach.
Inne rozdziały, a więc^ o środ­

kach prawnych, o organizacji i 
administracji, o kontroli nad bez­
robotnymi, o karach za zwlokę, 
oraz postanowienia końcowe są 
naturalnem następstwem poprzed­
nio wspomnianych zasadniczych 
rozdziałów. W rozdziale o za­
kresie zabezpieczenia na wypa­
dek bezrobocia kierowała się 
większość komisji tem, żeby za­
pewnić pomoc przedewszystkiem 
tym pracownikom, którzy zatrud­
nieni są w tych gałęziach pracy, 
gdzie bezrobocie jest najcięższe. 
A kierowało się dlatego tym mo­
mentem, bo musiało się również 
liczyć ze stosunkami finansowe- 
mi i trudnościami technicznemi. 
Każde bowiem powiększenie gro­
na zabezpieczonych wymaga o- 
czywiście znacznego powiększe­
nia funduszów. Pozatem każde 
rozszerzenie grona zabezpieczo­
nych wymaga większego aparalu 
i wymaga temsamem większych 
środków finansowych, tak, źe 
koszta administracji wskutek te­
go bardzo znacznieby wzrosły.

Wychodząc właśnie z tych mo­
mentów, komisja pracy przede­
wszystkiem objęła zabezpieczenie 
robotników, zatrudnionych w za­
kładach pracy, w których obo­
wiązuje 8-godzinny dzień pracy. 
Z tego powodu też pominięto t. 
zw. pracowników umysłowych 
zatrudnionych w kantorach fa­
brycznych, handlowych, biurach, 
bankach itd. .. . ________ _

W tych sprawach uchwała ko- Rolników, którzy będą podlegać 
misji nie uwzględniła wystąpię- *’u 1 ““ ....
ma organizacji pracowników u- 
myslowych, które w szeregu ma- 
terjałów i listów błagalnych 
zwracały się do sejmu. Zwracali 
się do sejmu, ażeby również i 
ich objąć zabezpieczeniami. Trze­
ba stwierdzić tu otwarcie, że po­
łożenie tych tak zwanych inteli­
gentnych proletariuszy jest na­
prawdę niesłychanie ciężkie, bo 
nieraz jeszcze więcej bezrobocie 
dotyka ich, niż pracowników fi­
zycznych. gdyż w miarę redukcji 
sił robotniczych następuje re­
dukcja sił pracowników umysło­
wych. Pozatem jeżeli chodzi o 
znalezienie pracy, to najtrudniej. 
jest wyszukać pracę człowiekowi 
inteligentnemu, bo miejsc, gdzie- 
by potrzeba inteligentów, jest co­
raz mniej i dlatego wobec zna­
nej nieporadności inteligentcji, 
położenie pracowników inreliget- 
nych jest niejednokrotnie znacz­
nie gorsze, aniżeli pracowników 
fizycznych. Komisja uchwaliła 
wyłączyć narazie te kategorje pra 
cowmków od dobrodziejstw u- 
stawy o zabezpieczeniach. Sejm 
przyjął wniosek, że rząd może 
rozciągnąć ubezpieczenie również 
na pracowników biurowych.

Na komisji podnoszono żąda­
nia ażeby tą ustawą objąć i pra­
codawców rolnych. Komisja jed 
nak już z tych powodów, jakie 
poprzednio przytocz łem i z tego 
motywu, że bezrobocie na roli 
jest rzeczą chyba bardzo wyjąt­
kową i ponadto, że utworzenie 
aparatu, któryby objął ewidencję 
tych wszystkich robotników rol­
nych, jest rzeczą bardzo kosz­
towną i wprost me dającą się 
przy naszych siłach wykonać, 
również pozostawiła tę rzecz 
otwartą. •

Rozdział 1, traktujący o zakre­
sie zabezpieczenia przewiduje
wypadki, kiedy bezrobotny ma
prawo do korzystania z zasiłków

ubezpieczeniu na wypadek bez­
robocia. Otóż przyjmując, że 
6oo tys. będzie płaciło ten fun-

dusz zapomogowy, następnie, źe 
z tych zasiłków jakie ustawa 
przewiduje będzie przeciętnie 
korzystało około 150 tys. robot­
ników roczniq| wreszcie, źe za­
siłki będą wynosiły 3o—5o proc, 
zarobku robotniczego, komisja 
doszła do przekonania, że na 
pokiycie kosztów akcji zabezpie­
czenia wystarczy kwota równa­
jąca się 3,3 proc, wszystkich za­
robków robotaików, zabezpieczo­
nych na wypadek bezrobocia.

Kwota przyjęta przez komisję 
będzie wpływała w formie wkła­
dek zakładów pracy, które są 
zobowiązane do zabezpieczenia 
swoich pracowników na wypa­
dek bezrobocia. Wkładka ta wy­
nosi 2 i pól proc, tej sumy, jaka 
jest potrzebna na koszta zabez­
pieczenia, z tego 0,5 płaci robot­
nik, 2 proc, pracodawca, nato­
miast brakującą resztę wszyst­
kich zarobków dopłacać będzie 
skarb państwa. Dopłata skarbu 
miała wynosić według projektu 
komisyjnego 65 proc, tego, co 
płaci zakład pracy. Połową jed­
nak należnej kwety może rząd 
obciążyć samorządy. Tego ob­
ciążenia gmin obawiały się stron 
nictwa-wioścjańskie.

Najbardziej zagalopowało się 
„Wyzwolenie", które chcąc, by 
rząd mógł sprostać należnym od 
niego dopłatom bez pomocy gmin 
zaproponowało zmniejszyć dopła­
ty skarbowe z 65 proc, projek­
towanych przez komisję, do 40 
proc, w stosunku do wkładek 
zakładów pracy.

Ta poprawka posła Poniatów 
skiego została przyjęta. Powsta­
je obawa, źe przy zmniejszeniu do­
płat skarbowych fundusz ubez­
pieczeniowy może być niedosta­
teczny. Odnośnie do opłat przy­
jęto niezmiernie ważną popraw­
kę, w myśl której ci przedsię­
biorcy, którzy zmniejszają Ilość 
zatrudnionych robotników więcej 
niż o 10 proc, lub ilość dni ro­
boczych więcej niż o 2 dni w 
tygodniu, opłacają w ciągu 3 
miesięcy całą wkładkę, jaka się 
od nich należaia przed redukcja

W dniu 30 marca r. o. w sali magistratu m. Będzina, 
ul. Kołłątaja nr. 44. odbędzie się

WAIHE zmora CZŁONKDW
Sam Liinoimo ii mHiiiit, ópiiiii/ieinia i iipiw oiipawieaz.

Stosownie do § 35 Statutu Walne Zgromadzenie bez 
względu na ilość przybyłych członków, będzie prawomocne.

Porządek dzienny zebrania, jak również sprawozdanie za 
rok 1923 obejrzeć można w lokalu Banku w godzinach biurowych. 

1894 w ZARZĄD

kieszonkowy stalowy w bardzo dobrym gatunku, pół an- 
kier, nakręcany główką, wysyłamy za pobraniem poczto- 
wem, nawet bez zadatku (plac! się przy odbiorze) za 12 
milj. mk. Fason płaski z cyferblatem fantazyjnym 15 mil. mk.

Cylinder na kamieniach albo „Enigma" z cyferbla­
tem świecącym w nocy 18 milj. m . Ankier znanej marki 
„Moser" 24 milj. mk. Ankier na kamieniach kryty, złocony, 
zupełnie imitujący złoto 35 milj. mk. Dewizki niklowe 
lub złocone w cenie 3, 5, 8 i 10 miljonów mk. za sztukę.

ZEGARKI RĘCZNE 
cylindry z cyferblatem świecącym od 12 
miljonów mk. z bransoletką skórkową.

Cennik ilustrowany
Zegarki wysyłamy w dobrym opakowaniu, chroniącym przed 
uszkodzeniem. Za przesyłkę doliczamy w/g taryfy pocztowej:

Adresować prosimy: 
DOM TOWAROWO-PRZESYŁKOWY

EKSPORT POLSKI" 
Dział zegarków.

WARSZAWA, ul.

Szanownym panom lekarzom za życzliwą i ser­
deczną opiekę podczas choroby naszego nieodżałowa­
nego syna

D-ra ADOLFA FRUCHTA, 
jak również tym wszystkim, którzy na miejsce wiecz­
nego spoczynku odprowadzili drogie nam zwłoki, skła­
damy serdeczne podziękowania

1907 Rodzice,

UWAGA! Ostatnie dwa dni sobota i niedziela
„Taniec miłości i śmierci" czyn 

„SAMSON i DALILA"
Gigantycznej potęgi dramat współczesny w 7 wielkich częściach.

BACZNOŚĆ! Od poniedziałku 24 marca 
Nareszcie!!! dawno zapowiadany wielki film ze złotej serji 

.Goldwyn*  w New-Yorku p. t.
.DZIEWCZĘ z KRAINY BURZ".z

j:

Walne Sprawozdawcze Roczne Zebranie 
Z|ednnczonvch Właścicieli Hierachomoścl w Sssnowci 

odbędzie się w dniu 23-go marca o godz. 3 po południu 
w sali „Trocadero" (gmach teatru) 

z następującym porządkiem obrad:
1) Wybór prezydjum.
2) Odczytanie i zatwierdzę protoniekułu ostatniego'zebrania
3) Sprawozdanie Zarządu
4) ■ „ Komisji Rewizyjnej.
5) Wybór 3 członków Zarządu w zamian wybalotowanych
6) Zatwierdzenie składki człoukowskiej.
7) „ budżetu na rok 1924.
8) „ koncesji na wycier kominów.
9) Rozpatrzenie ustawy o ochronie lokatorów.
10) Wnioski.

UWAGA: Wnioski na piśmie można wnosić na trzy dni przed 
terminem Zebrania, w późniejszym terminie wniesione 

1891 nie będą w myśl statutu uwzględnione.

Zarzail Zrzeszenia Redzicieiskioge Szżól Sreilnicli i fadiowycii 
na Zagłeale DąDrowsklt w Sosnowcu 

zawiadamia członków Zrzeszenia, że w dn. 30 marca b. r. o godz. 
3 ej pop. w gmachu Gimnazjum, przy ul. Wysokiej 8 odbędzie się 

ogólne zebranie 
z następującym porządkiem dziennym:

1) Wybór przewodniczącego.
2) Odczytanie protokutu z ostatniego Ogólnego Zebrania.
3) Sprawozdanie z działalności Zarządu i Gimnazjum.
4) Odczytanie bilansu za rok szkolny 1922/23. 1862
5) Zmiana niektórych paragrafów statutu Zrzeszenia.
6) Wybory do Zarządu.
7) Wnioski zgłoszone przez członków w terminie na 3 dni 

przed zebraniem.
Gdyby zebranie, nie doszło do skutku z powodu nieprzyby­

cia dostatecznej ilości' członków, w następną niedzielę dnia 6 go 
kwietnia o tejże godzinie, odbędzie się zebranie w drugim termi­
nie, prawomocne bez względu na ilość obecnych członków.

Prawo wstępu na zebranie daje wykupiona na rok bieżący 
legitymacja członkowska.

Prosimy o liczne przybycie ZARZĄD.

9999999999999999999999999999999999999

ó'
©

s
<0s

Dział zegarków. 
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ub przed zamknięciem zakładu.
Do otrzymywania zasiłków 

maja być upoważnieni również ci 
którzy pracują 3 lub mniej dni 
w tygodniu... Zasiłek ich ma 
być zależny od ilości dni prze­
pracowanych.

Wysokość zasiłków wynosi od 
3o 5o proc, w stosunku do za­
robku i uzależnione jest od sta­
nu rodziny. Poprawka podwyż­
szająca normy do 4o—7o proc, 
została odrzucona.

Prawo do zasiłku posiadają ro­
botnicy, którzy pracowali conaj- 
mmej 2o tyg. w ciągu roku Drzed 
zgłoszeniem swego bezrobocia. 
Winni oni’ w ciągu miesiąca za­
rejestrować się w państwowym 
urzędzie pośrednictwa pracy. O 
ile nie zostanie bezrobotnemu za­
ofiarowana odpowiednia praca 
po lo dniach od dnia zarejestro­
wania się, otrzymuie on zasiłek. 
Wypłata zasiłku trwa 13 tygodni, 
czas ten jednak może być prze­
dłużony do 17 tygodni.

Funduszem ubezpieczeniowym 
zarządza zarząd główny i podle­
gle mu zarządy obwoaowe. W 
skiad zarz’ gł. wschodzi 4 przed- 
siawicieli rządu, 6 robotników, 4 
pracodawców i 4 przedstawicieli 
samorządów. W skład zarządów 
obwodowych: 1 przedstawiciel 
rządu, 3 robotników, 2 pracoda­
wców i 2 przedstawicieli samo­
rządów. Dla przeprowadzenia 
akcji ubezpieczeniowej zarząd 
obwodowy tworzy własne biura, 
lub też przekazuje poszczególne 
czynności, jak rejestracje bezro­
botnych ściąganie wkładek i wy­
płatę zasiłków urzędom, lub in­
stytucjom społecznym. L pośród 
tych ostatnich komisja wyiaczyła 
związki zawodowe.

Mieści ważne.
— Prezyden Rzeczypospolitej 

zwolnił w dniu dzisiejszym na 
wniosek prezydenta rady minl- 
stów; p. Władysława Sołtana 
z urzędu ministra spraw we­
wnętrznych, mianując równo­
cześnie na jego miejsce proku­
ratora sądu apelacyjnego p. Zyg­
munta Htibnera ministrem spraw 
wewnętrznych.

— P. k. o. złożyła w p. k. k. p. 
100 tysięcy rubli w zlocie jako 
dalszą zaliczkę na poczet akcji 
banku polskiego, subskrybowa­
nych przez prezydjum i pracowni­
ków tej instytucji. Ogółem suma 
wpłacona przez p. k. o. na akcje 
banku polskiego wynosi już 
200 tysięcy rubli. Wplata zo­
stała dokonana w efektownych 
monetach złotych.

— Poseł Stanów Zjednoczo­
nych Ameryki Uibson opuszcza 
Polskę, udając się na stanowisko 
posła w Szwajcarji. Następca 
jego nie jest jeszcze wyzna­
czony.

— Dyskusja nad autentycz­
nością ogłoszonych przez „Ber- 
liner Tageblatt*  dokumentów 
trwa dalej. Z zestawienia poda­
nego przez „Prager Presse*  wy­
nika identyczność tekstu traktatu, 
ogłoszonego przez „Berliuer Ta­
geblatt*  z układem Bismark — 
AnSrassy w r. 1874, co prze­
chyla szalę na korzyść prze­
ciwników „Beriiner Tageblattu*.  
Ponadto w kałach politycznych 
krążą pogłoski o listach, które 

tał otrzymać jeden z kierują- 
jh węgierskich mężów stanu 

tórych sprzedaż ofiarowa- 
więlką sumę.
ałińg, powróciwszy ze 
j ogłosił wywiad, w 
powiada przypuszcze- 

liga narodów obejmie 
' nad^niemcami na pod­

kładu, który będzie za- 
po zakończeniu prac ko- 
rzeczoznawców. Co' do

sprawy kolonistów niemieckich ale nie przewiduje, aby tenże 
w Polsce Brating nie wie, jaka nie chciai się liczyć z uchwałą 
będzie decyzja rządu polskiego, rady ligi.—Raj sowiecki.

Lwów, 22 marca.
Z pogranicza sowieckiego nad 

Dniestrem dnoszą, że w ciągu o- 
statnich 5 dni słychać było 
wyraźnie odgłosy armatnie 
zaciętej walki, którą bolszewicy 
stoczyli z powstańcąmi chłopski­
mi na terenie gubernji hersoń- 
sklej. Według nadeszłych wia­
domości walka zakończyła się 
zupełną klęską powstańców któ­
rzy, początkowo napierając zwar­
tym frontem, obsadzili cały obwód 
Olwiopola i wyrżnęli wszystkich 
czynnych komunistów. Później 
jednak po nadejściu znacznych 
posiłków powstańcy zostali roz­
bici i wyrzuceni z całego tery­
torium.

Po tym zwycięstwie bolszewi­Sprawy robotnicze.
Na zasalzie umowy organiza­

cji robotniczych z przemysłowca­
mi G: Śląska z dn. 20 bm. miał 
być wprowadzony 8-godzinny 
dzień pracy (48 godzin godzin 
tygodniowo); jednocześnie obni­
żono zarobki o 10 proc, i zniżo­
no cenę węgla o 15 proc. Zmia­
ny te zarówno robotnicyj jak i 
przemysłocy uznali za konieczne 
ze względu na konkurencję Nie­
miec, gdzie wprowadzono 10- 
godzinny dzień pracy, co groziło 
wprost katastrofą przemysłowi 
węglowemu na G. Siąsku.

Nie mogli jednak, czy nie chcie­
li pojąć tego rzekomi obrońcy 
robotnica, posłowie Stańczyk i 
Adamek, którzy w śląskiej .Ga­
zecie Robotniczej*  z dn. 19 om. 
wezwali robotników do oporu 
„przeciw ewentualnym zarządze­
niom przemysłowców*,  prokla­
mując strajk generalny w celu 
zdobycia 46-cio godzinnego ty­
godnia pracy.

Wezwanie to pp. posłów wpro-j 
wadziło pewien zamęt, gdyż 
na wielu kopalniach robotnicy 
zaczęli się ociągać z wprowa­
dzeniem w życie dobrowolnej i 
podpisanej przez delegatów or­
ganizacji robotniczych umowy. I 
gdyby to działo się w Zagłębiu 
naszem, napewno mielibyśmy 
strajk ze wszystkiemi zgudnemi 
w pierwszym rzędzie dla robot­
nika skutkami. Na Siąsku Gór­
nym jednak karność organizacyj­
na przestrzegana jest surowo i 
prowokatorska odezwa demago­
gów, gotowych „dla zasady*  za­
głodzić robotnika, skutku nie od­
niosła. Przedłużony dzień pracy 
wprowadzono, a pp. Stańczyk i 
Adamek przekonali się wreszcie, 
że mogą być przywódcami bezro- 
zumnego tiumu, ale nigdy zorga­
nizowanego i uświadomionego 
społecznie robotnika.

W sprawie powyższej zabrała 
głos „Kattowtzer Zeitung*,  po­
święcając odezwie pp. Stańczyka 
i Adamka wstępny artykuł w nu­
merze wczorajszym. ’ Pismo to, 
aczkolwiek zupełnie z innych 
względów, podziela stanowisko 
organizacji robotniczych, potępia­
jąc odezwę posłów. W celu o-

CIEKAWE STOSUNKI
£ i. zw. „mśtjiisiir lowarzysiwifl oiiiiroczyniiości«Bsijims.

Sosnowiec, 23 marca.

Tak zwane „chrześcjań- 
skie“ towarzystwo dobro­
czynności w Będzinie w 
myśl .zasady „pecunia non 

cy dokonali wielkiej rzezi chło­
pów. Wedle tych samych wia­
domości rozstrzelali bolszewicy w 
Olwiopolu i Rużenowacie 18oo 
chłopów, kobiet i dzieci, za po­
pieranie ruchu powstańczego. 
Rzeź była wykonana bezlitośnie 
jeszcze i z tego powodu, iż chlo 
pi pudpalali domy, w których 
mieścili się czekiści i, otoczyw­
szy je nie pozwalali ani‘ jednemu 
czekiście wydostać się z płoną­
cych domów.

Dalsze wiadomości pochodzą­
ce od ludności nadgranicznej, mó 
wią o coraz wzmagającym się 
ruchu powstańczym, który przy­
biera charakter żywiołowy.

Sosnowiec, 23 marca.

słodzenia im ednak gorzkiej pi­
gułki, redakcja organu hakaty - 
stycznego podkreśla z przyjem 
nością stanowisko p. p. s. w 
sprawie mnieiszoścl narodowych 
w Polsce, zgodne z jej stanowi­
skiem, poczem wyraża zdziwienie 
że posłowie pomienien wykazu 
ją tak wielką niezuaiomość spraw 
gospodarczych

Głównym konkurentem Pols i 
—piszę Katowicerka —s Niemcy. 
Walki o Ruhrę w roku ubiegłym 
umożliwiły rozkwit przemysłu 
polskiego, ale rozkwit tylko po 
zorny. Obecnie walka w Zagłę­
biu Ruhry usiała, rozpoczęła się 
sanacja i widoczny rozwój prze­
mysłu niemieckiego, Który po 
przywróceniu dziesięciogodzln- 
nego dnia pracy stal się znów 
bardzo nieoezpiecznym konku­
rentem dla Polski. Muszą więc 
być przedsięwzięte radykalne śro­
dki, by przemysł polski ratować 
od rumy, a robotników od zupeł­
nego braku pracy.

Uwagi powyższe, podane przez 
nas w streszczeniu, dotyczą nie­
stety, nie tylko Śląska Górnego, 
ale i naszego Zagłębia Dąbro­
wskiego, któremu dziś zagraża 
nie tylko konkurencja Niemiec 
ale i Śląska. Czy jednak pp. po­
słowie z obozu p.p.s. i n.p.r. ze- 
chcą poznać bliżej grożące nam 
niebezpieczeństwo i skończyć z 
demagogią —rzecz wątpliwa. A 
czas wielki zrozumieć że nędza 
robotnika nie zmniejsza się ze 
zmniejszeniem godzin pracy, lecz 
przeciwnie. Dia przykładu przy­
toczymy nieco stat^styKi za 
„Neue Zur. Z(g“. ze stosunków 
amtrykańSKtch.

W stanach Zjednoczonych pra 
cuje w przemyśle 10 miljonów 
robotników, z których mniej niż 
połowa: pracuje 48 godzin tygo­
dniowo 36 proc, robotników pra­
cuje tam 54 godziny, a 12 proc, 
więcej niż 60 godzin tygogniowo.

bautki tej pracy są widoczne. 
Amerykański przemysł podbija 
świat, osiągając wyżyny rozkwi­
tu, a robotnicy dorabiają się ma­
jątków kupują dom i o dziwo! 
— mają często własne samo- 
chodyl

olet*  (pieniądz nie ma za­
pachu), w celu powiększe­
nia funduszów bez wielkich 
zachodów i trudów, wynaj­

muje salę ochronki na górze 
Zamkowej na zabawy i we­
sela żydowskie.

W sprawie tej już zabie­
raliśmy głos, ale, niestety, 
zarząd tego „arcy-chrześcjań- 
skiego*  towarzystwa wszel­
kie uwagi puszcza mimo u- 
szu.

Sądzimy, że więcej w tej 
sprawie pisać nie będziemy, 
gdyż po tem, co się stało, 
zarząd musi natychmiast za­
przestać swych praktyk.

Oto ubiegłej soboty wy­
najęto salę tow. „Hakoah", 
którego członkowie ośmieli­
li się usunąć ze ścian go­
dła państwowe, umieszczo­
ne nad czterema drzwiami.

Ale to jeszcze nic.
Wczoraj odbyła się w o- 

chronie maskarada żydow­
ska, urządzona przez „Mu- 
z W piątek wieczorem 
„dekorowano*  salę ’ ochro 
ny i między dekoraciami u 
mieszczono
karuaturs twarzy nhrvstasa, 
z chusty św. Weroniki!

Tak przynajmniej orzekło 
pięć osób, zgromadzonych 
w nasze, redakcn.

Gimnazjum państwowe w Dąbrowie 
a imieniny Józefa Piłsudskiego-

Na skutek interpelacji zainte­
resowanych rodziców zapytujemy 
pana dyrektora państwowego gi­
mnazjum w Dąbrowie, z czyjej 
inicjatywy został wysłany tele­
gram hołdowniczy do „obywate­
la Komendanta*  w dniu 19 b.m.

Zapytujemy równ-eż, czy z je­
go wiedzą podpisani zostali na 
owym telegramie „Uczniowie klas 
wyższych, dyrektor i nauczyciele*,  
pomimo iż wielu uczniów klas

ironika
Kalendarzyk.
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Dziś Pelagji m. 

□tro Marka m. 

Wsch. słońca 5.58 

Zach “>3

Nastroje wiosenne.
|ak najwyraźniej powiada kalendarz, 
Dni nasze wiosną można nazwać śmiało, 
Więc się ucieszon po ulicach szwedasz 
i grztjesz w słońcu swoje grzeszne 

ciało.
W takich warunkach nawet byle ciura 
Nie śpi, nie leży i obiadu n e zje, 
Ani sie śnieszy gwałtownie do biura, 
Tylko o wiośnie chce pisać poezje.
Zrzuciwszy z serca tysiąc zimnych 

skuruo,
Każdy się czuje weselszy i młodszy, 
Stąd też powstaje jedna z ciężkich 

chorób:
Pisanie wierszem o wiośnie trzy po trzy.
O, wiosno, króluj w swych szatach 

z zieleni
I śniegów płaszcze z ziemi naszej 

zdzieraj,
Niechaj, jak brylant, świat się w słoń­

cu mieni.
Miłości czarów stwórz cudowny seraj.
i wybacz, że się oto psują pióra, 

Gdy rzucasz wokół swój urok naj-
a.odszy

I, jak to widzisz, pierwszy lepszy ciura 
Pisze o tobie rymami trzy po trzy. 

Cw.erk.

Karykaturę tę zdjęto wczo 
raj i udano się do władz, 
by te wszczęły śledztwo i 
winnych pociągnęły do naj­
surowszej odpowiedzialności.

Jesteśmy przekonani, że 
ten niesłychany fakt zmusi 
wreszcie zarząd t. zw. chrześ- 
cjańskiego t-wa dobroczyn­
ności do zmiany postępowa­
nia.

W zakończeniu tej smut­
nej historji zaznaczyć mu­
simy, że tow. dobroczyn­
ności w Będzinie czerpie 
dość, pokaźne dochody z 
kinematografu i gdyby nie 
dziwny, mczem niewytłuma 
czony upór, mogłoby bez 
wynajmowania sali na we­
sela żydowskie w sposób 
godziwy zgromadzić środki 
na utrzymanie ochrony.

W ostatniej chwili telefo 
nują nam z Będzina, że tam 
tejsi księża me dopatrzyli 
się podobieństwa, przedsta 
wionei im karykatury, do wi­
zerunku Zbawiciela. My i ci, 
co karykaturę widzieli, je 
steśiny jednak innego zda 
ma i mech wolno nam bę­
dzie pozostać przy niem.

Sosnowiec, 23 marca.

wyższych (a może i nauczycieli) 
nie życzyłoby sobie zaliczać się 
dc grona wielbicieli „marszałka*.

Wystąpienie tc wykracza dale­
ko

■ ble 
ta*  
tora, cz 
kolwieK

Radzibyśmy usłyszeć w tej 
sprawie wyjaśnienie p. dyrektora.

ny osobistego uwiel- 
•ywatela komendan- 
strony pana dyre<- 

eż ze strony którego- 
l maturzystów.

Akademja poselska. Dziś, o 
godz. l,3o, odbędzie się w sali 
Kina „Kometa * w Dąbrowie aka­
demja po elska, na której prze­
mawiać będą posłowie: Kwiat- 
aowski. Rumocki i Knothe.

Wiec. Dziś, o godz. II przed 
p .łudu.em w sali kina „Corso1 
w Będzinie, odbędzie się wiec, 
celem propagowania zapisów na 
akcje banku polskiego.

Ofiarność urzędników. Na 
skaro uaruuowy piacowmcy pol 
sklej dyrekcji uoezpieczen wza- 
jemnycn z łożyli gotówką 
8.568.350.000 mk. i nabyli 5ó9 
akcn oanzu polskiego. dając w 
ten sposób wyraz zrozumienia 
obowiązków, ciążących obecnie 
ja prawym ooywateiu graiu.

Akcje banku polskiego. Po- 
kup na akcje ban ku polskiego 
wzrósi ogromnie dzięki ulgom, 
które udzielił niedawno subskry­
bentom komitet banku polskiego. 
Wczoraj w oddziale p.K.k.p. za­
kupiono 201 akcji, nie licząc 
zadeklarowanych przez firmę C. 
G. SchOn 16oo akcji.

Premjówka dolarowa. Czę­
ste nagaoywanie dyrekcji oddzia­
łów p.k.k.p. o premjówkę dola­
rów świadczy o wielkiem zain­
teresowaniu się społeczeństwa tą 
pożyczką. Dowiadujemy się, że 
do oddziału p.k.k.p. w Sosnowcu 
odpowiednie blankiety nadejdą 
iuż w środę tygodnia b. W dniu 
tym będzie można już nabywać 
premjówkę dolarową.

Odczyt w Będzinie. Zarząd, 
gniazda sokolego w Będzinie w
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Z życia nauczycielstwa. ‘Po steroryzowaniu napadnię- 
Dnia 15 b. m. odbyło się walne tych, bandyci zrabowali żonie p. 
zebranie członków kola „towa- ,D. torebkę z pieniędzmi, jemu 
rzystwa nauczycieli szkół średnich y zaś papierośnicę i inne przed- 
i wyższych". Na zebraniu tem 
wybrano nowy zarząd, oraz roz­
ważano szereg spraw i powzięto 
odpowiednie uchwały, jaku. p.

vuWyr. « KU.U W powiększenie bibljoteW i czytelni
Sosnowcu, dziś o godzinie 3-ej . Pism> prowadzenie w dalszym 

... , , , rMOrrii unimh0.ani>/*li
po południu wygłoszony zostanie 
odczyt, którego treścią będą dzie­
je handlu w Polsce.

Odczyt ten urządza oddział 
„Rozwoju" w Sosnowcu.

Zebranie straży. W dniu 30 
marca r. b. o godz. 3-ej po po­
łudniu w sali rady miejskiej, w 
Sosnowcu odbędzie się walne 
zebranie straży ogniowej ocho­
tniczej m. Sosnowca z następu­
jącym porządkiem obrad: wy- 
bur prezydjum, odczytanie 
protokułu z ostatniego zebrania, 
sprawozdanie zarządu, komen­
danta finansowego Komisii rewi­
zyjnej; wybór 8 członków zarzą­
du, 3 komisji rewizyjnej i vice- 
komendanta, budżetu na 19-4 rok, 
określenie składki na 1924 r. i 
wnioski. ,

Przed przystąpieniem do 
budowy tramwajów. W ty­
godniu bieżącym tow. budowy 
tramwajów w Zagłębiu otwiera 
w Będzinie swoje oiuro. Będzie 
to pomieszczenie tymczasowe. 
Zarząd robi,: starania celem wy­
najęcia większego lokalu na biu­
ro w domu przy ul. Dęblińskiej 
nr. 1 i w domach fabryki Schoe­
na na Ostrej Górce.

Jak komunikują, towarzystwo 
przystąpi do robót pod budowę 
tramwajów zaraz po nadejściu 
odpowiednich materjalów z An­
giji. Nastąpi to w pierwszej po­
łowie maja.

Zatarg w przemyśle włó­
kienniczym. W inspektoracie 
pracy w Sosnowcu odbyła się 
onegdaj konferencja delegatów 
związku robotników przemysłu 
włókienniczego z przedstawicie­
lami zarządu fabryki C.G. Schoe­
na. Ze strony zarządu wysunięto 
propozycję obniżenia plac, na co 
się jednak nie chcieli zgodzić 
delegaci robotników. Zarząd fab­
ryki zapowiedział, że nastąpi ob­
niżka plac w sposób następują­
cy: robotnikom lo proc., robot­
nicom 12 proc. Tak ustalone 
place będą obowiązywały do 1 
maja b.r.

Delegaci robotników zagrozili 
strajkom, istnieje iednak nadzie­
ja, źe zatarg da się zlikwidować 
jeszcze przed wybuchem bezro­
bocia.

Wykrycie fabryki fałszy­
wych dolarów. Od jakiegoś 
czasu poczęły ukazywać śię w 
Zagłębiu fałszywe banknoty do­
larowe.

Zainteresowana zjawiskiem tem 
policja, wszczęta dochodzenia i 
po pewnym czasie ustalono, iż 
banknoty wyrabiane są w Dą­
browie.

Ścisła obserwacja wykryła 
wkrótce sprawców, w osobach: 
Stan. Bieleckiego rysownika An­
toniego Ziemniaka, właściciela 
zakładu elektrotechnicznego, Jana 
Scyzoryka, Jana Bartoszka, Józefa 
Lisa i E. Sadowskiego.

Fabrykacja polega na tem, iż 
oryginalne banknoty 2-dolarowe 
Bielecki, jako zdolny rysownik i 
malarz, przerabiał na banknoty 
sto dolarowe.

Fabrykanci mieli widocznie wy­
robione stosunki i rozgległe zna­
jomości, gdyż byli w stałym kon­
takcie z Gdańskiem, gdzie spie­
niężali fałszywe banknoty.

Pomysłowych fabrykantów osa­
dzono w więzieniu.

Na pomoeę naukowe. Dziś, 
w sali resursy dąbrowskiej,uczeń 
nice szkoły handlowej p. Łabu- 
dzińskiej urządzają przedstawie­
nie, którego program wypełnią 
dwie komedyjki malowniczy balet.

nadchodzący wtorek o ogodz. 3 
i pół. po poł. urządza odczyt w 
ochronce na górze zamkowej. 
Odczyt pod tytułem „Odmładza­
nie metodą doktora Steinacha 
ludzi i zwierząt" wygłosi profe­
sor szkoły realnej w Będzinie, p. 
Krzemiński.

Odczyt. W kino Zagłoba w

mioty wartościowe.
Policja zajęła się ujęciem o- 

prysz ków.

Zebranie rzemieśln. Dziś, o 
godz. 3 po pot. w- lokalu wła­
snym przy ul. Sobieskiego w 
Dąbrowie, odbędzie się zebranie 
członków tow. rzemieślniczego, 
na którym, między innemi, oma­
wiana będzie sprawa kupna ak­
cji banku polsk

Interes się psuje. Kradzieże 
węgla z wagonów na stacji w 
Dąbrowie przybrały ostatnio tak 
duże rozmiary, iż policia wyzna­
czyła specialny patrol do wyła­
pywania złodziei.

Zarządzenie tp wydało nad- 
zwyczaine rezultaty, codziennie 
bowiem aresztuje się po kilka

ciągu odczytów, wygłaszanych 
przez wybitne siły naukowe i 
literackie etc. Nadto postanowio­
no opodatkować s i ę na rzecz 
międzynarodowego kongresu pe­
dagogicznego, który ma się od­
być w sierpniu r. b. w Warsza­
wie. Kongres ten ma niezmier­
nie doniosłe znaczenie dla Pol­
ski i jej stanowiska wśród obcych. 
Delegaci t. n. s. w. bywali na 
podobnych kongresach za grani­
cą, jak np. ostatnio w Paryżu, 
przyimowani wszędzie b. życzli­
wie. Obecnie najwybitniejsze siły ______ _______,„ ...... ..
naukowe i pedagogiczne maj ą^ osób na gorącym uczynku.

..... u. ««»__ Zauważyć należy, j iż kradzio­
nym z wagonów węglem zaopa­
trywały się nietylko pobliskie 
dzielnice, lecz był oih również 
wywożony furmankami do Bę­
dzina.

Plaga ta. narażaiąca skarb na 
olbrzymie straty, prawdopodob­
na obecnie ustanie.

Z kina „Zacisze". „Cud nad 
Wis ą“. To już nfe rycerstwo 
skrzydlate broniące murów War 
szawy p.zed najazdem szwedz­
kich ra.tarów... To już me dziel­
ne wojsko Kwatciane oddaiące 
ostatnią Kroplę krwi w walzach 
z Suworowem... Tó już nie bo­
haterowie z pod Grochowa i 
me straceńcy z 63 roku — lecz 
naród cały oron swei niepodle­
głości i prawa do życia. Hei! 
Małe pacnolę, ujmuie w swe 
słaoe ręce ciężki karabin i 
rzec siwy chwyta za broń 
mię przy ramieniu staie naród 
cały i oto widzimy wielki dziw 
„Cudem nad Wisią" zwany. U- 
tattym szlakiem Paskiewicza su­
ną olbrzymie hordy z całego 
wschodu Europ i połowy Azji 
aby zderzywszy się nie z liczbą 
lecz z wieką silą ducha narodu, 
pójść w sromotną rozsypkę i tym 
samym poraź ostatni potwier 
dzić świętość i nietykalność Tej 
co nie zginęła i nie zginie. Ob­
raz o powyższym tytule i treści 
będzie wyświetlany od ponie- 
dziaiKu W celu uprzystępnienia 
ujrzenm tegoż szerszym kolom 
publiczności będą wyświetlane 2 
serje razem przy cenach zwy­
kłych.

Dziś budzące powszechną sen­
sację p. t. „Tajemnice wielkiego 
miasta".

Kradzieże, joskowi Grocho­
winie, Krawcowi zam. przy ul. 
Mod'zejowskiei 39 niejaka Fran­
ciszka Kania skradła meti mate- 
rjału wartości 36 milj. mk.

— Oddziałowi bamcu przemy­
słowego w Sosnowcu szofer 
skradł z garaży 4 opony gumo­
we wartości 6oo milj. mk.

— Efraimowi Kamińskiemu, 
zam w Sosnowcu przy ul. De- 
kierta 22, skradziono ze strychu 
bieliznę wartości 3oo milj. mk.

— Waleni Kirze ze Śląska 
skradziono ua ulicy torebkę rę­
czną z dokumentami i 3oo mi­
lionów marek.

— Franciszkowi Stępniowi, 
zam. w Sosnowcu przy ul. Pań­
skiej 4o, skradziono z kieszeni 
parę skarpetek i 3oo milj. mk.

— Edwardowi Ciszewskiemu, 
zam. przy nl. Nowopogońskiej 17, 
niew|kryty złodziej skradł z kie­
szeni portfel z dokumentami i 6o 
milj. mk.

Dochodzenie w toku.

zwykle, w niedzielę dwa przed­
stawienia: po południu Żerom­
skiego „Turo ń“; wieczorem 
„Ptak" Szaniawskiego. Nasi ar­
tyści grają obie sztuki doskonale, 
w czem prym dzierży , Stanisław 
Knake-Zawadzki

Jutro Dąbrowa Zespół nasz 
wystąpi w „Turoniu", który wy­
stawiony będzie staraniem komi­
tetu na głodne dzieci.

Jutro Sosnowiec. „Występ 
chóru krakowskiego „Echo". Z 
kupowania biletów na ten wie- 
czói widać, że, w teatrze będzie 
rojno na koncercie w pierwszo­
rzędnego chóru, z udziałem pri- 
madomn opery krakowskiej, Han­
ny Dziewińskiej.
Wtorek po południu przedsta­
wienie popularne po cenach do 
połowy zniżonych, z którego ko­
rzystać może zarówno młodzież 
szkolna, jak i dorośli. Wystawio­

ne będą: „Broń niewieścia" 
„Pan Benet" i „Wujaszek Alfonsa"

Wtorek wieczór. Pierwszy 
występ Mieczysława Frenkla w 
„Grubych rybach". Teatr stano­
wczo jest zamały, by pomieścić 
mógł wszystkich, chcących ucze­
stniczyć w takiej uczcie artysty­
cznej, jaką będzie występ Mie­
czysława Frenkla.

Środa — Sosnowice. Jeszcze 
jedna atrakcja, jaką nam zapo­
wiada teart — będzie nią występ 
teatru „Bagatela krakowskiego", 
któiy, jak zwykle, obecnością 
swoją rzuci snop humoru, tym 
razem „Dzwonkiem alarmowym".

Środa.— Będzin Frenkiel 
Zapowiedziany jest tntaj również 
występ Mieczysława Frenkla, 
który wystąpi w „Grubych ry­
bach".

Sprzedaż biletów wszędzie na 
powyższy repertuar już ropoczęto?*

zjechać po raz pierwszy do War­
szawy, na kongres, który organi- 
zuie tow. naucz, s. w. — Prócz 
tych uchwal jest jedna, dotycząca 
szerokiego ogóiu w Sosnowcu a 
zwłaszcza mmdzeży, mianowicie 
proiekt utworzenia u nas na 
wzór Warszawy „koła opieki 
moralnej nad miodzieżą" w po­
rozumieniu z przedstawicielami 
społeczeństwa i władzami miej­
skiemu O potrzebie, a nawet ko­
nieczności takiei organizacu me 
potrzeba chyba przekonywać ni­
kogo kto choć trochę ma sty­
czność z pozaszkolnem życiem 
naszej młodzieży, kto widzi ją na 
dworcach, w kinematografach etc. 
Młodzieży tej brak godziwych ro 
zrywek i dlatego bawi się, gdzie 
może i iak może, często zw.asną 
szkodą. |iliżei omówimy ten pro­
jekt w jednym z następnych nu­
merów „Iskry", obecnie pragnie­
my tylko z uznaniem podkreślić 
inicjatywę w tym kierunku t.ns.w.

Likwidacja wydziału żyw­
nościowego Magistrat oąprow 
ski postanowił w dniu 1 kwiet­
nia r.b. zlikwidować miejsni wy­
dział żywnościowy, jako nie ma­
jący obecnie racji bytu.

Czynności zwiniętego wydzia­
łu przejmie tow. aprowizacji miast 
polskich, które otwiera w Dąbro­
wie filję.

Koncert. Dochodzi nas wia­
domość, ze w dniu 1 kwietnia 
zawita do nas powtórnie słynny 
pianista Józef Śliwiński—tym ra­
zem grać będzie na kolo opieki 
przy szkole Staszyca. Z progra­
mu przesianego przez J, bliwiń- 
smego wnioskujemy, że oędą 
wykonane utwory naicelniejsze 
jak naprzykiau między innemi: 4 
ballady — tantazia — sonatu z 
marszem źaiobnym ■»— scherzo 
polonez as dur i L d. N ewą- 
tpliwie będzie to wobec tak zai- 
-muiącego programu, wykonanego 
przez mistrza tunów jakim jest 
Śliwiński prawdziwą ucztą du­
chową. Program powyższy, wy­
konany przed niedawnym czasem 
w Fiiharmonji Warszawskiej o- 
raz w Zawierciu na rzecz budo­
wy pomnika Chopina, wzbudził 
zachwyt o czem były sprawo­
zdania w pismach, w doborze 
kompozycji tak świetnie wyko­
nanych przez Śliwińskiego.

A więc wszyscy żądni wrażeń 
podniosłych na 1 kwietnia w sa­
li szkoły „Staszyca".

Osobiste. Przed kiku dniami 
donieśliśmy o kradzieży zegarka 
w Katowicach. Kradzieży tej do­
konała niejaka Marja Gazda. 
Wzmianka ta nie dotyczyła p. 
Marji Gazdy, zamieszkałej w 
Sielcu przy ul. Narutowicza 23.

Napad rabunkowy. W Dą­
browie zawiązała się nowa szaj­
ka opryszków, dokonywująca co 
pewien czas napadów.

Ostatnio, bandyci ci napadli 
aa Zielonej na majstra huty ban­
kowej, p. H. Damblma, który z 
żoną wybrał się na spacer.

« *

Ciosy czytelników.

sta- 
Ra-

W imię prawdy.
Umieszczony w Nr. 67 „Iskry" 

artykuł „o przedstawieniami szkol­
nych" w ujemnem i blędnem 
świetle wykazał zachowanie się 
harcerzy w czasie przedstawienia, 
urządzonego staraniem szkoły 
handlowej żeńskiej w Dąbrowie.

Ażeby ta sprawa me byia roz­
patrywana przez pryzmat żle u- 
sposobio.iego KrytyKa, komenda 
17 z. dr harc, pospiesza spro­
stować nieścisłości artykułu, na­
strojonego na wysoką nutę mo­
ralizatorską.

Nasuwają nam się pewne e- 
bawy, co do skutków powyższe­
go. mogących wywrzeć ujemny 
wpływ na dusze młodzieży har- 
cersKiei, która w myśl zasad i 
haseł wpajanych czute się obo­
wiązaną do „niesienia pomocy 
bliźnim", choćby z wielkim na­
kładem sil, bez względu na wy­
godę i korzyści własne (111 prawo).

Proszeni przez organizatorów 
chłopcy naszei drużyny przyszli 
im z pewną drooną przysługą, 
zaimuiąc się kontrolowaniem bi­
letów wejściowych, utrzymywa­
niem porządau na sali przez roz­
prowadzanie puoLczności na 
właściwe miejsca, jak również 
niedopuszczaniem poza kulisy 
osób niepowołanych. Zrozumia­
łą jest rzeczą, że przy tych czyn­
nościach me mogli się rozsiadać, 
co zaś do koszuli i kapelusza 
to strój ten nie był bynajmniej 
uroczystym lecz zwykłym stro­
jem harcerskim, a jednocześnie 
odznaką przy pełnieniu zleco­
nych im obowiązków. O żadnej 
trzykrotnie akcentowanej „warcie 
na baczność" widzianej przez 
zadymione szkiełka uprzedzeń 
pana A. A. mowy być nie może 
i widocznie pan ten nie posiada 
żadnych wiadomości z zakresu 
ideologji i praw harcerskich, a 
wobec tego trudno, by mógł wy­
dawać sąd o tem, co zaszło. 
Życzliwą krytykę, wykazującą na­
sze biędy przyjęlibyśmy ze szcze- 
rem podziękowaniem, lecz w o- 
mawianej korespondencji trudno

wyczuć, iakąś przychylniejszą dla 
nas nutę.

Sądzimy wreszcie, źe zbytecz­
ną byłob*  rzeczą diuźej zasta­
nawiać się nad artykułem pana 
A A ze względu na jego bez­
celowość i wiemy, że harcerz, 
wierny przyrzeczeniu i posłuszny 
prawu swojemu, przejdzie nad 
tem do porządku dziennego, 
pomny na słowa Stanisława 
Szczepanowskiego: „Nigdy na 
całym świecie przepaść pomię­
dzy ideą, zamiarem i urzeczy­
wistnieniem nie jest tak wielka, 
jak w Polsce".

— Dlaczego? Bo zamało jest 
chętnych do pracy, a wytrwałych; 
a za dużo krytyków niepowoła­
nych, paraliżujących pracę.

My jednak, członkowie orga­
nizacji harcerskiej, pomimo rzu­
canych nam belek pod nogi, 
zawsze pozostaniemy karnymi i 
niosącymi pomoc wszędzie tam, 
gdzie zachodzi tego potrzeba.

Czuwaj 1
Komenda 17 z. dr harc. gim.

Do Redakcji „Iskry" I
W związku z notatką w kro­

nice Nr. 61 „Iskry" z dnia 13 go 
marca r. b. p. t. „Brak kontroli" 
t^jaśaiam:

1. Gołonóg poddaje ubojowi 
zwierzęta w rzeźni w Strzemie­
szycach na tej zasadzie, że Go-i 
łonóg należy do gminy olsusko- 
siewierskiej, mającej swą rzeźnię 
w Strzemieszycach i mającej 
prawo czerpać dochody z wła­
snej rzeźni.

2. W rzeźni w Strzemieszy­
cach, jak równie w Ząbkowi­
cach i Niemcach jest stały i od­
powiedni Badzór weterynaryjny 
z ramienia referatu weterynaryj­
nego przy starostwie będzińskiem.

3. Inkryminowanych w wspom­
nianej notatce zatruć mięsem w 
Goionogu i wogóle w obrębie 
gminy olkusko-siewierskiejdo­
tychczas nie było.
Strzemieszyce, 15 marca 1924 r. 
Wójt gminy olkusko-siewierskiej

Stefan Danecki.Z sali sądowej.
Rycerskość

Wieś polska, wieś spókojna 
dotąd jeszcze w białych ścianach 
chat, krytych słomą, ochrania na­
miętności niehamowane kulturą. 
Dusze rycerzy średniowiecznych, 
opuściwszy chc. ków mało —

wieśniacza.
Sosnowiec, 23 marca.

i wielkomiejskich, znalazły go­
ścinny przytułek w łonach pa- 
robczaków wiejskich, którzy 
wskutek tego wchodzą 
bardzo często w kolizję z kodek­
sem karnym, nie pobłażającym

Z teatru.
Dziś przybyło towarzystwo na­

sze z nader udatnego tournće i
po kilkodniowej przerwie da, jak
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w swej brutalności nawet boha­
terom przygód wybitnie roman­
tycznych.

Z reguły główną, choć niewi­
dzialną sprężyną takiej przygody 
ielst bajecznie zbudowana i ru­
miana dziewoja, pogromczyni 
serc męSkich, doprowadzonych 
do kulminacyjnego punktu wrze­
nia wianem obiecywanym przez 
ojców.

Dokoła takiej lwicy tworzy się 
długi łańcuch rywali, patrzących 
na siebie z podełba. Przy pier­
wszej lepszej okazji wzajemna 
niechęć rywalizujących parobków 
przybiera formy realne w posta­
ci najordynarniejszej bójki, bez 
stosowania regulaminu rycer­
skiego.

We wsi Kąpiele w okolicach 
Wolbromia zdarzyła się taka o- 
kazja z powodu przyjazdu mło­
dego Pieklaka aż z Lublińca. 

•■Pieklak rok cały wędrował po 
świecie, a gdy powrócił do Ką­
pieli wypadało mu pochwalić 
się przed swojakami zdobyczami 
kultury, zebranemi w wielkiem 
mieście.

Zwołał więc z całej wsi daw­
nych swych kolegów i przyjaciół, 
urządził wspaniałą ucztę z mu­
zyką, tańcami i wódką.

Zaszczytne zaproszenie na za­
bawę otrzymał także Wincenty 
Imiołek i Stanisław Pławiec, o- 
bydwaj ubiegający się daremnie 
od jakiegoś czasu o względy 
jakiejś piękności wiejskiej.

Po wypici|j znacznej ilości 
„szwarcówki*  i przetańcowaniu 
kilku „kawałków*  Pławiec urzą­
dził w chałupie Pięklaków awan­
turę, za co Imiołek wyciął mu 
policzek.

Goście natychmiast podzielili 
się na 2 grupy. Jedna z nich 
stanęła po stronie imiołka, dru­
ga postanowiła bronić Pławca. 
Ponieważ zwolennicy Imiołka 
stanowili znaczną większość, 
przeto drużynie Pławca nie po­
zostawało nic innego do zrobie­
nia, jak w pewnym momencie 
wziąć nogi za pas i nie po ry­
cersku szukać schronienia za 
ścianami chałupy swego przy­
wódcy.

Noc rozpostarła się na polach 
kąpielskich, gdy Imiołek na cze­
le swej licznej arrnji gonił ucie­
kającego w popłochu wroga.

W pobliżu chałupy Pławca od­
łączył się jakoś od wiernej dru­
żyny, z czego skorzystał jego 
rywal i wypadłszy z nienacka z 
chałupy, uzbrojony w olbrzymią 
patkę, uderzył tak silnie Imiołka, 
źe ten oblat się krwią i padł ze­
mdlony na ziemię.

Za ten nierycerski sposób 
walki sąd okręgowy w Sosnow­
cu skazał onegdaj Pławca na 
rok więzienia, po zastosowaniu 
zaś amnestji kara ta została zre­
dukowana do 6 miesięcy.

Ze Śląska.
10 - procentowa redukcja 

plac w wielkim przemyśle ślą- 
sknfl stała się prawomocną na 
skutek decyzji komisarza demo- 

-bilizacyjnego, który na posiedze­
niu pracodawców i pracobior­
ców odbytem 2o b. m. w czwar­
tek w Katowicach przychylił się 
do wywodów przedstawicieli pra­
codawców. Dziesięcio-procentowa 
zniżka zarobków obowiązuje od 
12 lutego r. b. Wzamian za to, 
i w związku z nowem uregulo­
waniem 8-godzionego dnia pra­
cy, w którym przerw się nie li­
czy, spodziewaną jest dalsza zni­
żka cen węgla.

Nowe pismo polityczne. Pod 
redakcją Alojzego Macha, b. re­
daktora katowickiego organu npr. 
„Polaka”, który z 1-ym b. m. 
opuścił stanowisko, wyszedł z 
druku pierwszy numer „Wolnej 
Trybuny”. W jednym z artyku­
łów podana jest nadzwyczajna 

sensacia. wedle której znanv A 
Napieralski wydawca „Katolika" 
w Bytomiu na spółkę z senato­
rem polskim I. Kewalczykiem i 
ks. prałatem Kapicą zamierzają 
utworzyć na S ąsku polskim 
„Polską partię centrową" na wzór 
katowickiej partji centrowej w 
Niemczech.

„Nowa Trybuna" w programie 
swym zapewnia swoją bezpar- 
tyjność i stanowisko polskie.

Przeciwko seiaratystom 
śląskim. Śląska rada wojewódz­
ka w komunikacie do prasy 
oświadczyła, źe zarzuty, podnie­
sione przez dwa pisma wobec 
urzędników wojewódzkich, po­
chodzących z innych dzielnic 
Polski, pozbawione są wszelkiej 
podstawy i że pisma te z tego 
powodu pociągnięte zostaną do 
odpowiedzialności sądowej

Ka owicka „Oberschl. Grenz. 
Ztg." komentując ten komunikat 
piszę, źe iednem z tych pism 
jest „Głos Górnego Śląska", wy­
dawany przez J. Kustosa w Ka­
towicach.

Wszechniemiecka „Katt. Ztg." 
obecnie poraź wtóry obszerniej 
zajmując się tą sprawą, piszę
m. in. co następuje:

„Jedno pytanie do tych pod­
żegaczy: Czego wy właściwie 
chcecie? Czem różni się wasz 
partykularyzm od separatyzmu, 
który przewiduje całkowite odłą­
czenie (niby odłączenie Śląska 
od Polski. — Red) Swego cza­
su glosowaliście przecież za Pol­
ską. Obecnie Górny Śląsk jest 
polskim, a wy wyzywacie i szka­
lujecie polaków, których otrzy­
mujecie na urzędników, jedynie 
dlatego, że urodzili się sto kilo­
metrów dalej od was? Jest to 
przecież najoczywistszem głup­
stwem"...

Aż żal bierze, że naszym se­
paratystom niemcy takich lekcji 
udzielać muszą. Kto zna niem­
ców i uważnie zastanowi się nad 
powyższemi zdaniami organu ha- 
katystycznego (wczorai skonfis­
kowanego za niezwykłą napaść 
na władze polskie!) ten dojdzie 
do przekonania, że artykuł pis­
ma tego jest głęboką ironią i Ci­
chem stwierdzeniem tego, co 
chce zaprzeczyć: niezadowole­
nia.

Proces prasowy. Redaktor 
socjalistycznej katowickiej „Ga­
zety Robotniczej", Henryk Sla- 
wik, skazany został przez izbę 
karną w Katowicach na 14 dni 
więzienia za obrazę dowódcy dy­
wizji śląskiej generała Horoszkie- 
wicza z Katowic. Obrazę stwier­
dzono w artykule „Gaz. Rob.”, 
która zarzucała gen. Horoszkie- 
wiczowi, iż nieprawnie brał u- 
dział w przyjęciu generała Halle­
ra na dworcu katowickim w prze- 
jeździe Hallera do Ameryki. ‘

Okropną śmiercią zginęło 
w Katowicach w czwartek dzie­
cko, 3-letnia córeczka urzędnika 
Michalskiego, zamieszk. przy ul. 
Plebiscytowej 24. Matka udała 
się do piwnicy z lampą karbido­
wą, za nią dwuch chłopczyków 
"i 3-letnia siostrzyczka. Ponieważ 
najmłodsze dziecko w mieszka­
niu zaczęło kwilić, matka, zawie­
siwszy „karbidkę” u sufitu, po­
spieszyła do mieszkania. Tym­
czasem chłopcy zdięli lampę z 
sufitu; do lampy zbliżyła si^ma- 
ła dziewczynka iw oka mgnie­
niu cala stanęła w płomieniach. 
Chłopcy oniemieli z przestrachu, 
a pewna starsza kobieta, która 
w tym czasie była również w pi­
wnicy, 'zauważywszy wypadek, 
zamiast maleństwu pospieszyć z 
pomocą, pobiegła wprzód do ma­
tki, aby ją uwiadomić o nie­
szczęściu. Z dziecka zdarto spa­
lone szaty przyklejone do skóry. 
Ktoś znalazł się z olejem. Wszy­
stko nic nie pomogło, me po­
mógł i lekarz. Wsrod okropnych 
męczarni, dziecko zmarió po Kil­
ku godzinacn .

Spj Egzystuje od r. 1908, po czteroletniej przerwie wznowione od 1 stycznia 1924 r.

8m i składy miBszcią si{ u własnej posesii s Babrosie Gfirniczej, prjy ality Witali nr. li.
Pierwszorzędne reprezentacje ze składami obficie zaopatrzonymi:

Rafinorii W Cfauriare ki i Q-ka“* oleie młynowe, rafio.. dynamo, llulllluljl yyiia u 1(1 WIul OM 1 U lkfl ■ turbinowy, kompresowy, motorowy, 
! automobilowy, cylindrowe, gazowy, wazelmowy, czarny, transformatorowy, benzyna, nafta, 

tłuszcz Tovote’a świece, parafina, asfatl,, wazelina techniczna. : :—: :—: :—:

I Górnośląskiej Fabryki Pasów Skórzanych „Mocliala": 
pasy klejone i szyte ze skór wyciąganych na mokro. — Gwaran.ja za meciągiiwość i moc.

Polecam niezależnie wyroby gumowe i azbestowe, pakunki, płyty uszczelniaiące, od-
II padki bawełniane, liny, gwoźdre, śruby, mutry nity, cement, węgiel, smołę, tekturę smołow- 
M cową, carbolineum, slderosten, pokost, terpentynę, karbid.TELEGRAMY.

(Przez telefon.)

Uwolnienie bisKupa Ciepła a.
Warszawa, 22 marca.

(Tel. wł. „Iskry”) Radiostacja 
warszawska przyjęła dzisiaj ra­
dosną depeszę z radiostacji mo­
skiewskiej, donoszącą, źe rząd 
sowiecki postanowił złagodzić 
karę biskupowi Cieplakowi, zwol­

Nowy tryumf Poincarego.
Paryż, 22 marca.

(Tel. wł. „Iskry”). Prasa fran­
cuska zajmuje się nowym zwy­
cięstwem Poincarego w izbie i 
senacie. Sytuacja Poicarego by­
ła obecnie groźniejsza niż kie­
dykolwiek. Po odniesionem zwy­
cięstwie, Poincare był tak wy­
czerpany, iż spał 12 godzin, co

Ustawa o powszechnej służbie wojskow.
Warszawa, 22 marca.

(Tel. wł. „Iskry"). Min. spraw 
wojsk., gen. Sikorski, konfer wał 
dzisiaj z marszałkiem senatu, p. 
Trąmpczyńskim i prezesem ko­
misji wojsk, w senacie, sen Ki-. 
niorskim w sprawie ustawy o 
powszechnej służbie wojskowej.

Wzrost kosztów utrzymana.
Warszawa, 22 marca.

(Tel. wł, „Iskry"). W ostatnich 
tygodniach dają się zauważyć 
nowe wahania cen na artykuły 
pierwszej potrzeby. Naogół wzrost 
cen wynosi 5 proc. Jestto pierw­
szy objaw zwyżki od czasu sta 
bilizacji marki.

Wolsko
a akcje banku oolskleao.

Warszawa, 22 marca.
(Tel. wł. „Iskry"). Dzisiaj obli­

czono wyniki „pojedynku” woj­
skowego, zainicjonowanego przez 
redakcję „Polski Zbrojnej". W 
ciągu 5 dni oddziały wojskowe, 
rywalizując ze sobą, nabyły 9ooo 
akcji banku polskiego i złożyły 1 
i pół tryljona mk. gotówką.

Traktat polsko-duński.
Warszawa, 22 marca.

(Tel. wl. „Iskry"). W mini­
sterjum spraw zagranicznych zo­
stał podpisany traktat handlowy 
polsko-duński.

Traktat podpisali: «nln. „spraw 
zagranicznych, p. Zamoyski i mi­
nister Kiedroń, oraz poseł duński 

■ Armstaedt.

Zapomniane stanowisko.
Warszawa, 22 marca.

(Tel. wi. „Iskry”.) Komisarz 
oszczędn. zwrócił uwagę, ze nad- 
zwycz. komisarz do walki z dro­
żyzną, p. Bajda, który od 2 mie­
sięcy nie pełni już obow ązKÓw 

nić go z więzienia i wysiać do 
Polski.

Z okazji otrzymania tej depe­
szy, odbędzie się jutro w koście­
le św. Jana nabożeństwo dzięk­
czynne, które celebrować będzie 
ks. arcybiskup Kakowski.

mu się nigdy dotąd nie zdarzało. 
Cala patrjotyczna prasa pary­
ska wita zwyc ęstwo premjera 
z zadowoleniem i przewiduje do­
datni wpływ tego tryumfu na 
zbliżające się wybory.

Obecny parlament zostanie 
rozwiązany lo kwietnia, a nowe 
wybory odbędą się lo maja r.b.

Ustawa ta zostaia już załatwiona 
przez sejm, ale senat nie wygo­
tował jeszcze referatu i dlatęgo 
wstrzymał wprowadzenie w ży­
cie. Marsz. Trąmpczyński przy- 
rzekł, iż obrady w senacie w spra­
wie ustawy o powsz. siużbie 
wojsk, odbędą się 1 Kwietnia.

pobiera dotychczas wysoką pen­
sję, ponieważ dezret o jego dy­
misji nie zos ar ogłoszony. Błąd 
ten ma być w najbliższych dniach 
naprawiony.

Czyżby czeski szwindel/
Londyn, 22 marca.

(Tel. wł. „Iskry"). Pisma 
angielskie, omawiając rzekomy 
układ czesko francuski przypusz­
czają, że dokumenty te zostały 
podsunięte w Berlinie przez Cze­
chów, aby w ten sposób przez 
ich ogłoszenie poprawić swoją 
sytuację w Londynie, która w 
ostatnich czasach była nieszcze­
gólna.

Walki w Irlandii.
Londyn, 22 marca.

(Tel. wl. „Iskry”). W wojsku 
irlandzkiem wykryto nowy spisek 
przeciwko obecnemu rządowi 
irlandzkiemu.

Spiskowcy napadli na żołnie­
rzy angielskich, będących na 
urlopie w Iriandji, z których 4 
•zabito a 12 raniono.

Mllionówka. •
Warszawa, 22 marca.

(Tel. wł. „iskry”). W dzisiej 
szem ciągnieniu-miljonówki wy­
losowany został numer 

2739598 
sprzedany w Warszawie.

kogoda na dzls.
Przeważnie pochmurno ,m . 

scami drobne opady, temperatura 
oowyżej zera. W nocy przy­
mrozki, wiatry południowe.

Giełda.
WALUTY.

Warszawa, 22 marę*  
fol ary — 9.250.000.
inty —39,500.000. 
ranki franc. — 487000. 

■ranki szwajc. — I 600.000 
_iry włoskie — 398.000 
i\orony czes. — 264.000. 
\orony aust — 130 
Frank wal. — 1.800.000. 
Bony zlot — 1.400.000. 
Pożyczka dolar.—5,65o,ooo.

GIEŁDA GDAŃSKA.
Gdańsk, 22 marca. 

(Notowania w guldenach) 
Dolary — 5,83.
1 miljon mko. — 0,63

akcje

(w tys. marek polskich- 
(Ceduła giełdy warszawska 

22.3.1924).
Bank Dyskontowy 37.000.

„ Handi. 37.000.
„ Handl. ■ Przem. 6.400 

Powsz. Kredyt. —
„ Współdz. 21.300,
„ Zachodni 11.750
„ Zjedn. Ziem. Pol. 5.50<
„ Zw. Sp. Zarobk. 24.0 
„ Zw. Ziemian 750.

Puls 1.700.
Czersk 3.350.
Norblin 3.125.
Rudzki 8 200 (1); 8900
Firley 4.000.
Fitzner 40.500.
Lilpop 3.300.
Chodorow 23.000.
Cukier 19.250.
Ostrowieckie 49.000.
Parowozy 1.850.
Węgiel 28500 (1), 27 000 (2);

29 750 (4); 30.000.
Zieleniewski 48.000.
Pocisk 5.700.
Starachowice 16.900. 
Polska Nafta —- 
Spirytus 11 000. 
Nobel 6-90J.
Cegielski 2.750.
Przemysł Leśny 500.
Borkowski 6.2Ó0
Ursus 5.050. 
Jabłkowscy 925. 
Żegluga 925. 
Elektr. 8.000.
Kabel —
Klucze 5.300.
Skory 4900.
Haberouscn 28.500. 
Siła i Światło 2.775.
Tkanina 375.
Synd. Roi. 13.000.
Ćmielów 3.300.
Drzewo 1.800.
Zawiercie 245.000. 
Suchedniów — .
Modrzejów 62.000. 
Łazy 660.
Żyrardów 1.820.000



Nr 70 ,1 SKRĄ" — nadzielą 23 marca 1924 roku. 7

że najniższe ceny 
i największy wybór 

jest w „WYGODZIE*!

Albumy, pamiętniki, 
notesy, materiały 
piśmienne, ołówki, 

papeterje.

KSIĄŻKI, 
beletrystyka, 

podręczniki szkolne 
— nowęści.

C Z Y T*E  r H I i 
zaopatrz, we wszystkie 

nowości z ostatnich 
miesięcy.

CENTRALA ^PREZENTOWI
Wajwytireditieisi klijenct 

wychodzą od nas 
zadowoleni.

• •
Każdy kto dba o swola kieszeń 
. 1 regularna dostawę pism 

prenomeraie

8

w „Wygodzie”.
Porównajcie nasze ceny! 

1927-4 Przekonajcie się!

Stanisław Sztajer
BĘDZIN, Kołłątaja nr. 29.
Poleca w wielkim wyborze:

Chodniki, ceraty, linoleum, 
rolety, wa.izki filbrowe i płó­
cienne, teczki szkolne skórza 
ne i płócienne, Specjalny dział 
szpagatów i sznurów, szczot­
ki, trzcina do wyplatania 
krzeseł, łóżka połowę, pasy 

wojskowe i cywilne.
CENY ZNIŻKOWE 

1897 6

KAŻDA MATKA
NEO-FOESTYNA Wandy 
jest najlepszą odżywczą dla dzieci 

Skład apteka K. W E N D Y 
Kr. Przedmieście 45 w Warszawie. 

Żądać wszędzie.
1M02-18

PrzyiOź, przekonaj sie!
Nadeszły do nowej pracowni ka­
peluszy na sezon letni modele 
paryskie. Przefasonowuje. i czyści 
kapelusze damske, męskie 

i panama zupełnie jak nowe.

S. GOLDBERG
SOSNOWIEC, Warszawska 20 

w podwórzu 1 piętro, obok 
kina „Sfinks". 1654

Kto jeszcze nie posiada*  g
« NASZEGO | 
JZ _ NAJNOWSZEGO f

cennika 
na rok 1924 

niech napisze do nas pocztówkę ze 
swoim dokładnym adresem, a na-

Ww tychmiast otrzyma

B 1 zupełnie bezpłatnie
1 W pełny KATALOG ILUSTROWANY 

wszelkiego rodzaju towarów manu­
fakturowych: ubraniowych, płótna, bie­

lizny, kołder i różnych innych niezbędnych artykułów. 
SPECJALNY DZIAł ZEGARKÓW.

CENY NAJTAŃSZE. TOWARY NAJLEPSZE.
Adresować: Dom towarowo-przesyłkowy 

.EKSPORT POLSKI8 
Warszawa, Dzielna 25/1.1306 J

PrtZEDStĘBlORSTWO BUDOWLANE 
poleca się Sz. P. T. Publiczności do wykonania robot ziem­
nych, wszelkiego rodzaju tanich budowli fabrycznych 
i mieszkalnych, roboty żelbetonowe, oraz sporządzenia 

projektów, planów i kosztorysów.
lako zaprzysiężony rzeczoznawca przeprowadza również 
oszacowania budynków w celach pożyczkowych i sądowych

Polecając się łaskawym względom, kreślę się 
Z poważaniem

Aloizv Golasowski—budowniczy
1477-4 MYSŁUWICE, ul. Krakowska 12. Tel. nr. 44.

Walne Zebranie Straty wraci Klnlifaiij w sosnowcu 
odbędzie się w dnnl 30 marca r. b. o godz. 3 po poł. 
w sali Rady Miejskiej, przy ulicy Warszawskiej nr. 6, 

z następuiącem porządkiem obrad:
1) Wybór prezydium,
2) Odczytanie i zatwierdzenie protokółu ostatniego zebrania.
3) Sprawozdanie zarządu
4) ’ , komendanta.
5) a finansowe.
6) , komisji rewizyjnej.
7) Wybór 8 członków zarządu, 3 członków komisji rewizyjnej,, 

i vice komendanta.
8) Zatwierlżenie oudżetu na 1924 r.
9) Określenie wysokości skiadki na 1924 r. v

.*10)  Wnioski.
UWAGA: Prosimy o Jaknaliiczniejsze przybycie wszyst­

kich, którzy interesują się sprawami straży. 1591-2

B---------------- . ............. . . ................ - - -

Pracownia gorsetów „ROZALJA*
SOSNOWIEC, UL. DĘBLIŃSKA NR. 11,

Poleca prócz najmodniejszych, całkiem wygodnych GORSETÓW 
i PASuW nadających kształtom piękną linję

PASY DO CIĄŻY ,s
PASY LECZNICZE 

NAPIERŚNIKI.
Hjiliłi Miii I rn lilllll! II ifflffl iWI I IISIICl

KOSZULE Z DOBREGO PŁÓTNA PO 10 M LJONOW.

Rowery, wamocouSy, motocykle, maszyny do olsanla, 
reperacie, dorabianie części, instalacie oświetlenia’ 

elektrycznego l syonailzacil.
Szybko! Wykonanie solidne! Tanio!

Zakład Ślusarsko-Mechaniczny
K. WIŚNIEWSKI i K. WILCZAK
1926-2 Sosnowiec, ul. Sielecka 13.

WYPOŻYCZANIE ROWEROWI

Sprawozdanie iimsm z zabawy tanecznej,
urządzonej w dniu 9 lutego 1924 roku na rzecz 
Tow. Opieki nad Górą Zamkową w Będzinie.

Przychód. Maren
Ze sprzedaży bile­
tów wejściowych

Ofiary.................
Dochód brutto z bu-

672 ooo.OOO
445.6oO.000

fetu..................... 1,639.800.000
Różne ................. 2*»850  OOO

Razem 2,778 250,UU

Rozchód Maren
Za bufet .... 1 153800,001
Orkiestra .... 324 UOO.OOl
Wynajęcie sali, o- 
świetlenie, poda-
tek etc................ 470 690.006

Czysty dochód . 829 760001
Razem 2,778, Z5U.U0U

Komitet organizacyjny zabawy w imieniu swojem i pp. gospo­
dyń i gospodarzy składa niniejszym podziękowanie wszystkim, któ 
rzy przyczynili się do jej powodzenia a zarazem do zasilenia fundu ■ 
szów Towarzystwa Opieki nad Górą Zamkową w Będzinie.

Będzin, 1 marca 1924 roku. 19.6
Stefanja Brzostowska, Wanda Warchołowa, 

Kazimierz Pawłowski.

ZAWIAOuMiEnIE. ZAWIADOMIENIE,
Nin ejszym mam-zaszczyt zawiadomić Sz. Klijentelę, że mói 

zakład krawiecki dam"i i męski, pod firmą „ELEGANCJA" CH. 
APFEI BAUM w Sosnowcu przy ul. Modrzejewskiej nr. 15, 1-sze 
piętru (fiunt., dziai miski jest prowadzony przez wspólnika pana 
CH. LIPMANA znanego fachowca przybyłego z zagranicy i zna­
nego w Zagłębiu leszcze przed wojną. Posiada kwalifikacje so­
lidnego kroju, które dają rękojmię Sz. KII enteli przy pierwszym 
zamówieniu. Dziar damski jest prowadzony pod moim własnym 
Krojem, tylko kierownictwo objął p. SAMUEL DOMB, przebywszy 
kilkuletnią praktykę zagranicą, a także w kraju, który Sz. Klijen- 
telę może przesunąć. — Zakład mój przyimuje roboty wchodzące 
w zakres krawiectwa damskiego i męskiego, z powierzonych ma­
teriałów, według na nowszych modeli paryskich. Zamówienia wy 
konywuje się punktualnie i starannie. — Ceny bardzo przystępne*

Z poważaniem
Ch. Apfelbaum, Ch. Lipman, Samuel Domb.

Urzędnicy państwowi korzystają ze specjalnej zniżki. .

FABRYKA DrDpiUgAM SOSNOWIEC, 
KAPELUSZY ni. DŁnunlArl Modrzejowsua 15.

wejście z ul. Targowej nr. 15 191o

Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Sz. Klijentelę, źe 
przyjmuje już do przefasonowania i farbowania kapelusze słom­
kowe damskie i męskie, według najnowszych modeli po cenach 
tanich.
UWaGAII! Przyjmuje również kapelusze jedwabne do przerabiania 

Dla urzędaików i urzędniczek ceny znacznie zniżone.

— — Proszę zwrócić uwagę na dokładny mój adres. — —

UWAGA!! UWAGA 1!
>0000000 O0000000

Nie przepłacajcie!
Z RODŁO TANIOŚCI!

SKŁAD WIN, WÓDEK i LIKIERÓW
A. JANOWSKIEGO, Sosnowiec ,

oooo TARGOWANr. 15. oooo 
POLE GjA&i

KONIAKI FRANCUSKIE, 
A. MARTELL/

WINKELHAUSEN i INNE

LIKIERY: MARIE 
BRIZARD, BOLS COiN- 
TREAU BACZEWSK1E- 
o o GO i INNE, o o

1515 6; po cenach konkurencyjnych.

PRZEDS1ĘB10RSWU ADAMABiacnarsko-DeKarsKie ADAMA uDdOŁuU

przyjmuje wszelkie roboty w 
zakres blacharstwa wchodzące. 

Posiada na składzie wanny 
nasiadówki i wanienki dzie­
cinne, umywalnie wszelkich 
systemów, kosze do węgla, 
kociołki do bielizny, banie, 
oliwiarki, deski do prania bie­

lizny i L p. naczynia.
Ceny konkurencyjne!

S0SN0W1EJ, 
Średnia 17
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2 place po 72 pręty każdy w Sos 
nuwcu do sprzedania, pośrednicy 

wyłączeni, wiadomość w . skrze 
1920

Do sprzedania .kinoks*  . Ernemana 
4'0 milionów skład maszyn I. 

brzozowski Modrzejow .ka 3. 1928
Plac uo sprzedania zaraz na Pogo­

ni przy ulicy Długiej naprzeciw 
ulicy Grochcwei 67 prętów narożny 
ogrodzony, w.adomość Czę ipchowa 
ubca jasnogórska nr 24a sklep Sta­
niszewskiej. ...................1923 3
Doszukuję kupna pralni. Oferty .1- 
* skra*  pod .Pralnia*..  1846-1

Perfumy
MYDŁO TOALEf OWE

i wszelką kosmetykę 

krajowe i zagraniczne 
poleca

l Mii
Sosnowiec, Niemiecka 3.

(oficyna 2 piętro).

Mydło do prania 
Mydlik i Persil 
stale na składzie.

Drobne ogłoszenia. |
Kupno i sprzedaż.

4 grosze za wyraz.

Cprzedam otomanę dywanową, plu- 
szową, gobelinową, kozetki, łóżka 

składane i materace. Sosnowiec, Koł­
łątaja 10 oficyna II p. 1914
iSoboiowe nasiona, warzywne, kwia- 

towe, pastewne, krajowo i zagra­
niczne o wypróbowanej sile kiełko­
wania. Kwiaty doniczkowe i cięte po' 
lecą: -Polska Flora” Sosnowiec ul 
Piłsudskiego 21 róg Aleji. 1182-1*1  
\Vanay i nasiadówki poleca zakład 

blacharsko mechaniczny B. Peł­
ka, Sosnowiec ul. Długa nr. 22 

1463-71
*papety. Tapety nabywać można tyl- 
I ko u Wł. Czechowskiego naprze­

ciwko dworca K. W 166110 
/Oszczędność. Tapeta jest tańszą niż 
” malowanie i oszczędza opału w 
zimie.

Hygiena. Tapety nie wytwarząją 
pyłu.

Zdrowie. Tapeta w zimie daje cie­
pło a nie daje pyłu.

Otomany, kanapy, kozetki pluszowe 
i gobelinowe do sprzedania. Po­

goń Zielona 23 róg Będzińskiej. 1755-1 
Cprzedam wózek ciężarowy. Sosno- 

wiec, ul. Wysoka, mleczarnia. 
1845.

Cprzedam majątek ziemski, leśny 
przy dobrej traktowej szosie, 12 

kilometrów od stacji Myszków poło­
żony. Zgłoszenia do filji .Iskry*  Bę­
dzin. 1890-1
Cprzedam willę o 15 ubikacjach w 
•3 zagłębiu, piękna, blisko stacji ko- 
iejowei położoną. 1891-1
Garnitur mebli pluszowych, bambu­

sowych, sofa do jadalni, kanapa 
łóżko z siatką, wieszad.o z lustrem 
bieliżmarka, zegar, dywan, tanio sprze- 
dam. Towarowa 9 m. 8. 1856-1
8-mio miesięczny wyżeł niemiecki 

do sprzedania. Wiadomość filja 
.iskry*  Będzin. 1883-2
Tokarnia potrzebna l’/> lub 2 me­

trowa. Oferty do .iskry*  Będzin. 
1885-1

cprzedam motocykl w dobrym sta- 
O nie. bosnowiec, Małachowskiego 
14, Drabowicz. 1891-1Z powodu wAijazdu sprzedam meble

i różne rzeczy zaraz. Wiadomość, 
Dąbrowa, cukiernia .Warszawska*  

* 1916-3

Dom do sprzedania z polem 200 
prętów, wiad. Warpie ul. Przeczna 

nr. 9 dom jewulskiego. 1808 
Sprzedam harmonję chromatyczną 

pedałową 00x52 btamirowsziego, 
maszynę pończoszaiczą Okrągłą 14, 
PogoA Floriańska 26 1059.
„ . .

Redaktor W. Mousiorsku

.1
Zastępcę mieiscuwego (cnrześcjani- 

na) dla sosnowca ew. i okolicy 
dobrze obznaimionego z branżą ma­

sarską i wędliniarską, poszukuje 
wielkie przeasiębiorstwo. Oferty wraz 
z referencjami po .Zastępca’ Kraków 
skrytka pocztowa 105. 1715-1
Do tabryki (jolgberga i Kucyńsniego 

Przejazd 3, potrzebny doświadczo­
ny tokarz na 2 godziny dziennie. 

1813-1

Potrzebne dziewczyny umiejące ro­
bić torebki papierowe. Wiadomość 

w Dąbrowie ul. 3 Ma,a 6 u Wiadysia- 
wa Pyzalskiego w sklepie. 1825-1 
potrzebny czeladnik krawiecki na du- 
* że sztuki. Będzin, Małachowskie­
go 2U. Fr. Palucn. 1848 i
potrząsną bardzo zdolna pauna do 
* szycia. Pracownia sukien .Marja*  
Dęblińska 11. 1892-1
Do pojedynczego pana w sosnowcu 

potrzebna osoba inteligentna i 
lepszego domu, w wieku średnim, 
znająca gruntownie gospodarstwo 
domowe i gotowanie, stała siużąca 
do pomocy osobny pokój. Pensja 
miesięczna 100 miljonów. Zgłoszenia 
piśm enne z podaniem dotychczaso­
we! działalności, wieku, stosuukow 
rodzinnych i rekomendacji składać do 
adm. ula .Pojedynczego *Pana “. Zgło­
szenia bez dobrych rekomendacji 
uwzględniane nie będą. 1918-3 
potrzebuję zdolnych czela- 
* azi szewckich na dam­
skie i męsKie roboty i jedne­
go cholewkarza do pomocy. 
Sosnowiec, ulica Kościelna 
Adam Wrześniewski. 1988 
potrzeba czeladzi szewckićli na 
* miską i damską robotę, sosno­
wiec, Kołłątaja 12, Wiśniewski, 
poirzebna lepsza, starsza służąca 
* umiejąca gotować. Rekomendacje 
żądane, Mamlok Piłsudskiego 98.

'1912 
Aptekarski pomocnik potrzebny do 
ż*  apteki |. Załuskiego w B browm 
kach poczta Grodziec. 1915-4 
Potrzebna gospodyni Srodula nr 42 

sklep Piotra Chrobaka 1924

I Eosaay
I Zaofiarowane 4

i prace.
grosze za wyraz.

|' roszukiwane 5 grosze za »vra^. |

Samodzielny rutynowany Duchalter- 
bilansista z niemieckim, ma wol­

ne godziny. Wiadomość filja „iskry 
Będ m dla ,W.‘ 1737-1
Technik-konsiruktor doświadczony 

warsztatowiec. Specjalność: ma­
szyny górnicze przyrządy masowej 
produkcii, instalacja fabryk, aparaty 
chemiczne poszukuję posady. Oterty 
Katowice, Słowackiego 23 Zygma- 
nowsei. 1875-2

Biuralistka z roczną praktyką po­
szukuje od zaraz posady. Zgło­

szenia pod ,S. j'.*  18/8-g

Lokale.
4 grosze za wyraz

pokój duży prawie w śródmieściu 
* Sosnowca, (z wygodami wspólne- 
mi) oświetl, elektr, telefonem czynnym 
ostąpię bezinteresownie solidnemu 
panu, najchętniej zamożniejszemu 
handlowcowi. Kompletne lepsze u- 
meblowame tegoż pokoju jak-1 rze­
czy biurowe; maszynę do pisania, 
kasę i t. p. sprzedam za cenę 600 
dolarów, lecz tylko temuż samemu 
podnajemcy. Oferty do aum. „iskry*  
pod .Pokój*  1911-2
Zamienię dwa pokoje z kuchnią z 

wszelkiemi wygodami w Katowi­
cach w centrum miasta na takież w 
Sosnowcu. Zgłoszenia do adm. „ skry*  
pod „Mieszkanie*.  1843

Różne.
4 grosze za wyraz.

Skradziono malutką tossterierkę bia­
łą z brouzową łatką, oronzowe 

uszki. Ktoby wiedział gdzie sję zna|- 
duje proszę zawiadomić za nagrodą: 
Nowopogońska 17, ..uski. N.eprawe 
go właściciela będę ścigał sądownie. 

17zu-l ’

Uczeń V11 klasy udziela lekcji po 
cenach aiskicn. M iadomosc oumo- 
wiec, Ateauwika 17, A««n> Chwale;. 

i7o5 l

Komenda P. P. Okrenu Hi-go ttleleckleno w Kielcach 

poszukuje 500 kandydatów da służby w Policji Państwowej 
w charakterze niższych tunKcjonarmszów, •

===== w tem wykwalifikowanych 2 krawców i 2 szewców.

Kandydaci muszą odpowiadać następującym warunkom: 1) włek, od ukończonego 
23 roku życia do 32. 2) stan wolny, 3) obywatelstwo polskie, 4) odbycie służby woj­
skowej, 5) wzrost od 165 cm. 6) biegłość w czytaniu, pisaniu I rachunkach, 7) nie­
skazitelna przeszłość, 8) zdrowa i silna budowa ciała.

Podania zaopatrzone: życiorysem, metryką urodzenia, dowodem obywatelstwa pol­
skiego, dokumentem określającym stosunek do służby wojskowej, świadectwem szkol- 
nem i u żonatych bezwzględnie metryką ślubu i dzieci, należy nadsyłać do Komendy 
P. P. Okręgu kieleckiego w Kielcach. 1858-2
Ponadto Komenda C njn bajijlnifafńtH tn Hr7nriniVńlD -ostrzega jednak, że kandyda- 

Okięgowa poszukuje J~blU HullujuUlufl Ilu UllljUlillun, ci muszą posiadać kwalifikacje 
urzędnicze, wielką praktykę i rutynę w pracy biurowej.

1620-2

CENY ZNACZNIE ZNIZONE!!!

Od dnia l-go lutego r. b. powierzyliśmy 

firai! W. MoiMi i Ma w tomu sra 
JENERALNĄ REPREZENTACJĘ naszych wyrobów, t j. posadzki terrakotowej wszelkich 
używanych wymiarów i kolorów, cegły ogniotrwałej wysokiej dobroci, do najwyższych 
temperatur, glinki ogniotrwałej mieloaej i w kawałkach, zaprawy szamotowej i inne.

Unrzeimie prosimy sfery zainteresowane, wszelkie zlecenia skierowywać do 
naszego przedstaw cielą

z poważaniem Towarzystwo Akcyjne Zakładów Ceramicznych 
Dziewulski i LANGE w Warszawie.

Mamy zaszczyt podać do łaskawej wiadomości, że od dnia l-go lutego r. b. objęliśmy na 
Zagłębie Dąbrowskie i Śląsk [ENERALNĄ REPREZENTACJĘ FIRMY.

Tow. Akc. Zakładów Ceramicznych Dziewulski i Lange w Opocznie
Polecając się łaskawym względom Sz. PP. pozostajemy w oczekiwaniu łaskawych złece 

z poważaniem w. M1GH0W1ECKI i S-KA BIURO HAOLOWE 
w Sosnowcu ul. Małachowskiego nr. 9. teiel. nr. 12.

Kto raz się przekonał, że w firmie „MONOPOL" w Łodzi, ulice Porfforska nr. 7, 
można nabyć wszelkie towary na ubrania, lub kostiumy

za pół ceny podług cen swojej miejscowości 
w gatunkach najlepszych, ten zostanie naszym stałym łchjentem. Tylko nasza firma ma 
możność wys.ać towary dobrego gatunku z oierwsćorzędnych fabryk, we wszystkich 
kolorach, ostatniej mody, po cenach następujących:

Wyroby sztrąlcbparnowe l kamgarnowe

Do każdego zamówie­

nia dodaje się 3 mtr. 

podszewki gratis.

Materiał wełniany w paseczki 
Gat. A 31 miljonów za 3 metry
. B 45 „ „ , „
, C 56 _ „ „ ,
. D 75 _ ...
, E 97 „ ...

Boston gładki w kol. gr. i cz. 
Gat A 12,500 tys. za i metr 
, B 24,500 „ , „ „
, C 31,000 „ „ „ ,
. D 39.000 ....
. E 45,000 , „ , „

OKAZJA NADZWYCZAJNA!
Na zbliżające się święta może .Każdy nabyć w naszej firmie ko.nplet towarów bła- CO miljnn mb 
watnych, pierws orzędn. firm składających się z następujących artykuów, na sumę uu lulljull. UHL 
U 3 metiy materiału na suknię, podwójna szerokość ostatniej mody. 2) l obrus biały na 12 osób, 
w kwiaty białe, bardzo trwałe. 3) l prześcieradło białe pełnej szerokości, trwałe w praniu. 4) 3 ręcz­
niki po 1 metr, długości w kwiaty białe, trwaie. 5) 3 ręczniki kuchenne z niebieskiemi lub czerwo- 
nemi brzegami. 6) 2 i pół metra płótna białego szerokości na koszule. 7) pół tuzina chustek białych 

batystowych. 8) 3 pary skarpetek lub pończoch.
Zamówione towary wysyła się za pobraniem, płaci się przy odbiorze. 1823-2

Naiz adres: Firma „Manpol*  w Łodzi, ul. Pomorska 7.

pracownia kołder przyjmuje zamó-
* wienia z własnych i powielonych 
materiałów oraz starą watę przegrę- 
plowuje, Sosnowiec Aleja 32 róg 
Rudnej, Furmanówna 199o

B
acznośćl Nowość! Wielki 

wybór kołder watowa­
nych w pierwszej pracowni 

w sosnowcu ut. Piłsudskiego 
50 także przyjmuje się stare 
kołdry do przerobienia na 
najnowsze francuskie desenie. 

1899

Kursy kroju sukien bielizny. Haftu 
artystycznego, scsnuwiec, Kołłą­

taja 1.. szkoła Nowakowskiej 
I90U

Ma grody 100 miljonów marę*  oirzy- 
ma kto ws-.dże u koro sk znaj­

dują 2 kołdry, jedna strona amarant, 
druga w kwiaty, róże czeiwone na 
tle niebieskim, zgłaszać się fabryka 
waty |. Palusińs*.,  oosnuwiec-oruduia

Zgubione dokumenty.
3 grosze za wyraz

Stan.siaw Żurek zgubił paszport 
wydany przez gm. Ciattowiec. 

1877

Kozioł Stanisław zgubił portfel, za­
wierający dowód osobisty wy­

dany przez star. Będzin i książeczkę 
Wujskową wyd. pizez PkU Będzin 

rożne dokumenty. Łask, zna-azca 
zwróci do adm. issry w Sosnowcu. 

I7.<2-1 
^gubiono dowody osobiste na imię 

Marii Koszałkowej wyd. przez gm. 
Góra Kalwaria, Heleny Lis wyd. przez 
mag. m. Czeladzi i Kopleuicza lueaia 
z gm. Szczekociny. 1898-3

Chudy rawet zgubił. książkę woj*-  
SKuwą i aartę demobilizacji wyd 

przez « KU Gostyń. 191^3
Maria szafruga zguoiła książkę z 

icasy Chorych, wyd. przez taury- 
*ę józeta szatru*i.  1889

K«r»l >era«Mi ząubu książkę Ka­
si i_nv<yc*  nr z4.X%?, IStM

i
II

I
Sobolewski Stanisław zgubił dowód 

osobisty wyd. przez starostwo Bę­
dzin. 1826-1

("Jodyn Tomasz zgubił książkę kasy 
chorych. Io41-1

Józefowi Ostrowskiemu skradziono w 
pociągu teczkę z dokumentami: do­

wód osobisty, wydany przez starostwo 
w Olkuszu, usiążkę wujskową wyda­
ną przez PKU Miechów i inne. — Ni­
niejszym unieważnia się. 1842-1 
Tomaszowi Nowakowi skradziono 

portfel z 15 milionami, kartę na 
broń, kwit kasy suaroowej na broń 
4 świadectwa przewozowe na wódkę. 

1892-1
i jworakowi Bolesławowi skradzio- 

no książeczkę woiSkową wydaną 
przez PKU Sosnowiec. 1857-2 
Uala Tomasz zgubił tymczasowe 

zwotnieme wydane przez 45 pula 
strzelców kresowych w Kownie.

iZajzerowi Mordce skradziono w’ 
** Warszawie książkę wojskową wy 
uaną przez r*ń.u  csędziu i dowód o- 
sothsty wydany ptzez Magistrat w 

ó«4z i.a. 1862-2
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